
PnJd pOwiatQmJkQPferenciami 
~PI~wozdawczo-wyborczymi PZPR 

Jut w niedługim czasie odby członka egzekutywy KP, człon 
waó IIU~ będ~ doroczne .kon ka KP i odpowiedzialnego za 

łerencJe sprawozdawczo - wy- daną organizację Instruktora 
boreze powiatowych I mleJ- KP. Te grupy aktywu w opar­
sklch organlzacji partyjnych. clu o aktyw gromadzki powln-l 
Konferencja sprawozdawczo- ny poważnie pomóc organlza­
wyborcza to fllezwYkle donlo- eJom partyjnym w przepro­
lł& chwila w życiu całej po- wadzeniu oceny reallzacjl 
wiatowej i mIejskiej organiza- 'uchwal III Plenum, w opra­
"jl partyjnej. Jej zadaniem jest oowaniu rozbudowy szeregów 
da6 ocenę całorocznej pracy pa,rt'\"jnych, w uporządkowaniu 
partyjnej w powiecie, pod su- gospodarki wewnątrzpartyjnej 
lDO'WIl6 osią.gnięte wyniki, prze w prawidłowym ustawieniu 
myśle6 wszystkie najważnlej- do pracy grup partyjnych I 
ue sprawy z życia powiatu I aktywu gromadzkiego. Ich za­
na podstawie tego ustaUć głów daniem będzie równld pomóc 
ne kierunki dalszej działalno- organIzacjom partyjnym w pra 
łcl. Znaczenie tegorocznych cy przed festiwalowej z mło­
konferencji jed tym wic:ksze, dzidą. Jak najszybciej trzeba 
te odb~ sic: będą w czasie, będzie się zastanowić, czy 01'­
gdy caJy nasz naród podsumo- gannacje partyjne zrobiły .Już 
wYwał bf)dzie rok obchodu piel' wszystko, w czym jeszcze i jak 
"luego X-leda, kiedy zwyclęs powinny pomóc kołom ZMP I 
ko zbllżamy się ku końcowi całej młodzieży w rozwinięciu 
reallzacjt ostatniego roku pla- I zorganizowaniu pracy przed­
nu 6-letnIego. Na tle oslągnh:6 festiwalowej. 
X-lecIa konferencje partyjne 
oeenlM będą sw6j wkład w re 
aUzaoję zadań przez partIę na­
kreślonych, ocenIać będą wY­
niki realizacji doniosłych uch­
wał II Zjazdu Partu I nI Ple­
Dum KC. 

Trzeba Blę dobrze do tej wiel­
kiej pracy przygotować, trzeba 
A'łęboko przemYŚleć to wszyst­
ko, eo organ12acj e party Jn e -zro, 
biłY w kierowaniu tyciem polity­
cznym swojego środowiska, trze 
ba . wreszcie przemyśleć, co ma­
my nadal robić chcąc lepie,! wy­
JllŚnlać masom bezpartyjnym 
treść polityki partii I rozszerzać 
więź partii z masaml- silę · I 
tródło naszych wszystkiCh zwy­
cięstw. 

Rozpoczęty już okres przy­
gotowań do konferencji wi­
nien stanowić dalszy, energicz­
ny krok w konsekwentnej re­

T~\1dno jest wyUczyć wszystkie 
sprawy, którymi organizacje par 
tyJne zająć się' powinny w okre­
sie przygotowań do konterencJI. 
Jest Ich o wiele wlecej. Wszyst­
ko .Iednak zalety od tego jak z 
tymi organizacjami będą praco­
wać Instancje partyjne I wyde­
legowane przez · nie grnpy akty­
wu. Je:t:ell opraeowane przez {Jod 
stawową organizacje Diany dzia­
łania b~dą odzwierciedlać rzeczy­
wistą sytuację zakł:tdu, gromady, 
jeteU te plany będą opracowane 
w oparCiu ' 0 potrzeby organizacji 
I pny aktywnym udziale jeJ 
członków, .Ie~ell wreszcie będzie 
ble7.aea kontrola I częste podsn­
mowywanle tego co robią orga­
nizacje party.lne - nie ma wątpll 
woścl, że okres przedkonteren­
cY.lny przyczyni się powatnle do 
wzrostu politycznego I organl.za­
cY.lne!,!,o naszych organl.zacjl par­
tyjnych. Będziemy mieć ocenę 
pracy poszc7.ególn,ych aktywistów, 
sekretarzy I kaM~go członka. 

al1za~ji uchwał In Plenum. Powołane przez plt'na ko­
Główny wysiłek zwrócić wY- misje opracują projekty uch­
pada na wzmocnienie życia wał, które będą następnic przy 
wewnątrz-partyjnego, na. po- jęte na konferencjach. Klmiecz 
pra.wę stylu pracy organizacji nie trzeba wcześniej przepro­
partyjnych, grup partyjnych, wadzić dyskusje w podstawo­
na doskonalenie metod pracy wych organIzacjach nad pro­
partyjnej w kierowaniu apara- jektaml tych uchwal, zallytać 
tem wła.dzy państwowej i 01'- się towarzyszy o radę - czy 
ganizacji masOwYch, w klero- ta uchwała b4:dzle dobra, co 
wanlu zagadnieniami gospo- chcieliby ' w niej jeszcze wl­
da.rczymi. dzieć. a następnie przyjąć ich 

.' !'rab Pl':r:;.g~t~waw·~ d~ . ł«rnr Pro~c~~, :rą,k.~ . a~o ?!ą.i"Je :. 
ferencjl uzależniona jest w .ph!ir- resować trze1)a b~dzle wcześ­
w5zymrzędzie od należytego opra niej członków partii głównymi. 

~~~~nlapo~~~~;o_!~:!~~~!~yj!e~~ problemami, które omawiane 
płanu pracy. Przy tym nalety będą na konferencji, prosić ich 
sprostować l.edno niezrozumienie ' W tych sprawach o uwagi. 
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NO~"IN'y Proletariusze wszystkich I 
'"" kra'ów, łączcie się! 

RZ~SZOWS KI t; 
c.!i5UZZ?A»1l2Z4?lłzW?srUWjł,u·;Y:&Z?'Nm 

Nr 154 (1882) - Rzeszów, czwartek 30 czerwca 1955 r. 

Sesja Wojew6dzkiej Rady Narodowej 

ocen-Ila przygotowania do żniw 
i przebieg Obowiązkowych dostaw 

/ 

II} Sesja Wojewódzkiej Ra 
dy Narodowej w Rzeszowie, 
jaka odbyła się w dniu wczo 
rajszym podsumowała przy­
gotowania wsi rzeszowskiej 
do zbliżającej się kampanli 
żniwnej oraz dokonała ana­
lizy przebiegu obowiązko­
wych dostaw dla pc~ństwa . 

Sesji przewodniczył radny · 
Henryk Makara. 

Referat o przygotowaniach 
do kampanii żniwno - omło­
towej wygłosił zastGI,ca kie­
rownika Wojewódzkiego Za­
rządu Rolnictwa, Feliks Woź 
ny. Jak wykazał mówca w 
czasie zbliżającej się kampa­
nii żniwnej mamy zebrać 
plon z 406 tysięcy hektarów 
pól. . Zadanie jest to bardzo 

poważne i dlatego państwu­
wa służba rolna, rady naro­
dowe, ośrodki maszynowe, 
aktyw gromadzki i wszyscy 
chłopi winni w okresie po­
przedzającym żniwa wyko­
rzystać każdą chwilę dla jak 
najstaranniejszego przygoto­
wania do zbliżającej się ak­
cji zbiorów. 

Dla sprawnego ! szybkiego 
przeprowadzenia żniw pań­
stwowe i gminne ośrodki 
maszynowe postawiły do dys 
pozycji chłopów dobrze wy­
posażone. parki maszynowe. 

Koreferat wygłosił prze­
wodniczący komisj! rolnic­
twa i leśnIctwa, poseł Anto­
ni Niemiec. 

O przebiegu realizacji obo 

Zmiana zasad prentiowanla 
w budownidwie 

przyczyni się do podniesienia jakości 
i terminowości rob6t 

(Omówienie uchwały Prezydium Rzłtdu} ' 

WARSZAWA (PAP). l lip­
ca. br. wejdzie w życie u­
chwała Prezydium Rządu, 
podjęta w porozumieniu z 
CRZZ, a dotycząca zmiany 
zasad premiowania pracow~ 
nlków inżynierY.lno-technlcz I 
nYGh i administraCYjnYCh" 
zatrudnionych w budownic­
twie. Uchwała. ta ma zasad-
tc~~ z:l'h·~..;:el~~l; ll':, łg~ Oj;t::1:c~" 

sienia ' jakości budo\~nictwa 
i terminówego wYkonania 
planów przy jednoczesnym 
obniżeniu kos'ztów własnych. 

NOWE ZASADY 
PREMIOWANIA DLA 

BUDÓW I ODCINKÓW 
BUDOWLANO-MONT AZOWYCH 

ty być ' zlikwidowane w da­
nym miesiącu. Przysługiwać 
O'na będzie już za wykonanie 
planu w 95 proc., a nie jak 
dotychczas - w 100 proc. 

Stwierdzenie złej jakości 
wykona,nych robót, usterek, 
niedoróbek z winy wykonaw 
ców zOCowiązuje dyrekcję 
~rzedstęhior8twa do częścio­
;~egÓ l\lh nawet caiKo"w Jiego 

• pozbawienia premii odpowie , 
dZialnych za to pracowni-
ków. . 

Uchwala przewiduje nato­
miast dodatkowe premiowa­
nie pracowników, Jeśli kosz-

(Dokończenie na. str. 4) 

wiązkowych dostaw dla pań­
stwa szeroko mówił w swym 
referacie przewodniczący Pre 
zydium Wojewódzkiej Rady 
Narodowej, poseł Wacław 
Rózga. 

Nad wygłoszonymi refera~ 
tami wywiązała się ożyw;O'­
na i rzeczowa dyskusja, w kto 
rej radni wskazywalI na i­
stotne przyczyny niedociąg­
nięć w przygotowaniach do 
kampanii żniwnej jak też w 
realizacji obowiązkowych do 
staw. 

W czasie dyskusji zabrał 
również głos obecny na se 
sji wiceminister państwo­
wych gospodarstw rolnych 
poseł Stanisław Tkaczow o­
raz sekretarz KW tow. Zi­
mon. 

Na zakończenie sesji PO'd.., 
jęto uchwałę w &prawie 
sprawnego przygotowania 
kampanii żniwno-omłotowej. 
oraz realizacji obowiązko­
wych dostaw dla państwa. 

Załoga PGR Rogalin 
w~gwa 

rolników ;;'rai:łYn1 
do sprawnego 

przeprowadzenia 
prac żniwno-omłotowych 

Bydgoszcz (PAP) Z inicjatywy 
organizacji partyjnej i rady. u­
kładowej w PGR Rogalln w woj. 
bydgoskim odbyła się narada 
produkcyjna, na której załoga, 
omawiając plan pracy na okres 
żniw i omłotów. pOdjęła szereg 
zobowiązań .' W podjętych zobo­
wiązaniach załoga tego PGR po 
stanowiła przede wszystkim do­
łożyć starań, aby w terminie 1 
bez strat zebrać zboże z pól. 
Prace żniwno-omłotowe zostaną 
wykonane w r'vśl podjętych zo­
bowiązań w 17 dni. a nie jak 
nlanowano w 21. Omłoty zboża 
będą prowadzone wprost z pola 
co pozwoli wcześniej ukończy6 
młockę i do 31 sierpnia br. od­
stawić 110 proc. planowanej 
ilości ziarna. 

"Wzywamy - głosi W zakoll­
czeliiu pOdjeta przez zalOJl:~ 
PGR uchwala - do pójŚcia w 
nasze ślady wszystl~ie PGR, spół­
dzielnie pwdukcyJne i gospo­
darstwa Indywidualne". 

Dnia 26. VI. 1955 1'. na zakon 
czenie Dni Morza odbyłY 
się w Gdyni: parada okrętów 
na morzu, defilada lądowa 
Marynarki Wojennej oraz po­
chód marynarzy, stoczniow­
ców,pracowników portu I 

rybaków. 
Na zdj~ciu: Na trybunie 

i 
honorowej (od lewej w 
pierwszym rzędzie) wice­
prezes Rady Ministrów­
JóźwJak Witold, wicepre­
zes Rady Ministrów, mini­
ster Obrony Narodowej. 
Marszałek Polski - Kon­
stanty' ROkos.owskl, prezes 
Rady Ministrów - Józef 
Cyrankiewicz, sekretarz KC 
PZPR - Edward Ochab 1 
wiceminister Obrony Naro­
dowej, szef sztabu general­
nego WP - gen'erał bron.! 

" JerU' 13ordzilowski. 
. CAF - . fot. Ce1le 

- konferenCJe przygotowuje nie 
egzekutywa ale plenum. Właśnie 
"Jenum powinno zatwierdzić plan 
pracy przedkonferencyjneJ, usta­
lić główne prOblemy, nad który­
mi obradować będzie' konferencja, 
powołać komisje do opracowania 
projektu uchwaly. ust.allć klucz 
wyborczy I iloś~ ozaprofizo,llych 
gości, ustalić termin konferencji 
oraz rozpracować wszystkie In­
ne sprawy związane z przygoto­
waniem konferencjI. W ten spo­
sób wcllu:a się do prac przygoto­
wawczych szersze grono aktywu 
partyjnego, jest motnoś6 dobrze 
I wszechstronnie przemyśleć I 
ustalić kierunki pracy. Zasadni­
czy wysiłek w pracy przygoto­
wawczej skIerować nalety do 
podstawowych organlzacj!. Opra­
cowany plan powinien właśnie 
uW7.ględnlać potueby słabości 1 
&pecYfikę katdej z nich. 

NlewbśclwYm byłoby sku­
pić cały wysiłek ' w pracy 
przedkonferencyjnej do spraw 
wewnątrzpartyjnych. Chodzi o 
to, ite w tym okresie szczegól­
nIe głęboko zastanowić się po­
winny organizacje partyjne 
nad swoim stosunkiem do 01'­
ganlzacji' masowych, nad swo­
ją współprac", ioddzlalywa­
niem na rady narodowe. Trze­
ba krytycmle popatrzeć jak 
kształtuj", się stosunki międZY 
&rganlzacj~ partyjną a bezpar­
tyjnymI. Odpowiednio do sy­
tuacji i nastrojów środowiska 
ustalić takle formy pn.cy z 
ludźmi bezpartyjnymi, aby od­
powiedzieć Im na nurtujące 
Ich Wl\tpUwo~cl. 

W myśl nowych przepisów, , . 
pracownikom budów, odcin- i ·z 
ków I kierownictwu robót l' 
'przysłu~je premia miesięcz I 

------------------~---•..• ------------------------
plerwu_ dnia procesu I 

na w zaleimości od wykona-
nia W danym miesiącu pod-
stawowych zadań rzeczo- . Był, agent «dW6jki)) i gestapo Alfred Jaroszew.icz 

przed Sądem WOjewódzkim w Warszawie . 

Dlatego plany opracowYWać 
trzeba nie zza biurka w komi­
tecie ale w podstawowej or­
ganizacji, wspólnie z jej akty­
wem. Nie chodzi zresztą o sa-
me plany, choć są one podsta­
wą dobrej I przemyślanej dzia 
ła1no'cl. Chodzi o faktycme 
rozwinięcie szerokiej pracy z 

Powszechna Spółdzielnia 

Spożywców blisko sześcio-

wych, wyszczególnionych w 
planie miesięcznym (określo­
nych obiektów, węzłów, ele­
mentów itp.). Zadania te po- . 
winny obejmować co ' naj­
mniej 80 proc. ogÓlnej war­
tości robót, przewjdzianych 
planem . miesięcznym. 

Premia zależy także od u­
SUr1ięcia usterek, które mia-

każdym . członkiem partii, o 0- krotnie zwiększyła od roku 
cenę ich postawY, postępowa­
nia I pracy. 

Sprawa przestrzegania Sta­
tutu Partii, partyjnego postę­
powa.nla wszystkich członków 
partU jest niezwykle Istotnym 
problemem, wokół którego na·­
Jdy skupić uwagę partyjnych 
organizacji w okresie przygo­
towań do konferencji. Boli . nas 
jeżeli np. bezpartyjny robotnik 
nie wykonuje norm produk­
cyjnych. Ale stokroć bardziej 
powinno nas boleć jeżell nom, 
produkcyjnych nie wykonuje 
robvtnik, członek partii. 

Trzeba, teby zakładowe organi­
zacje partyjne właśnie teraz prze 
analizowały pracę zawodową 
członków I kandydatów partii, 
porozmawiały z nimi I zastano.wi­
łY się dlaczego niektórzy z nIch 
nie wykonują norm, nie biorą 11-
działu we współzawodnictwIe, 
nie włączają sIę do walki o obniż 
kę kosztów. Przyglądnąć się pos-I 
tępowaniu członków partii - ro­
botników dojeżd1ających ze wsi 
dlaczego ci w wieln wYDadkach 
zalega .lą w obowiązkowych dos­
tawach, dlaczego pozostają w ty­
le w sprawach sp6łdzlelczoścI pro 
dukcyjnej. To samo odnosi się do 
gromadzkich organizacji partyJ-
nych. . 

W gromadach pracowa6 hę­
dał grupy a.ktywu złożone" 

1952 sieć sklepów, kiosków 

i stoisk detalicznych. Licz­

nie organizowane kierma­

sze i 'targi zyskały uznanie 

I' ludności miast i wsi, 

Począwszy od dnia 20 
czerwca br. młodzież nasze­
go województwa, wybiera 

Na. zdjęciul Fragment "Targow wiosennych" PSS w Krako-
. _ wie .na Nowym K!eparzu. 

, CAF - fot. Węglowski 

WARSZAWA (PAP). Dnia I 
28 bm. przed Sądem Woje­
wódzkim dla m. st. Warsza­
wy stanął b. agent "dwójki" 
i gestapo Alfred Jaroszewicz, 
O'skarżony o to, iź realizując 
PO'litykę przedwojennych re-

spośród siebie najlepszych, 
na,jaktywniej~ych dtlega­
tów na V Swiatowy Festi­
wal Młodzieży ! Studentów. 

Na delegatów naszego wo 
jewództwa wybrano m. In. 
aktywIstę ŻMP, sekretarza 
Gromadzkiej Rady Narodo· 
wej w Różance pow. strzy­
żów Piotra Włodykę, praco w 
nicę spółdzielni produkcyj­
nej w Stańkowej pow. U­
strzyki - Janinę Bednar, 
i Józefa Czyża z Zarnowej 
pow. Strzyżów. 

Wybory delegatów odby­
wają się w dalszym ciągu. 
Młodzież wYbierając swych 
delegatów podejmuje dodat­
kowo nowe zobowiązania na 
cześć Festiwalu. 

Wybory uczestników na 
I_estiwal dobiegają końca~ W 
'PrzemYŚlu (skąd pojed~e 86 
uczestników) zakO'ńczono je 
w dniu 25 czerwca. 

akcyjnych rząd6w - PO'lity­
kę dławienia ruchu rewolu­
cyjnego - działał na szkodę 
narodu polskiego, przyczy­
niając się do faszyzacji kra­
ju. Polityka taka doprowa­
dz;iła - jak wiadomo - do 
klęski wrześniowej. Jarosze­
wicz oskarżony jest także o 
szkodliwą dla narodu pol­
skiego działalność w okre­
sie od r. 1940 do lipca 1944 r., 
kiedy tO' idąc na rękę hitle­
rowcom,' przekazywał gesta­
po Informacje o działaczach 
i sympatykach ruchu anty­
:faszystowskiego - jak rów­
nież o to, że po wyzwoleniu 
Polski wszedł w porozumie­
nie z Innymi osobami w ce­
lu zmiany przemocą ustroju 
państwa ludowego. 

Akt oskarżenia przeciwko 
Jaroszewiczowi charaktery­
zuje na wstępie rolę szeroko I 
rozbudowanego aparatu po­
licyjno - administracyjnego 
Polski przedwrześniowej w 
zwalczaniu Komunistycznej 
Partii Polski. Najbardziej 
wyspecjalizowanym w prze­
śladowaniu i zwalczaniu ru­
chu komunistycznego był od 
dział II sztabu głównego i je 

· go ogniwa terenowe przy po 
. szczególnych DOK - samo­
dzielne referaty informacyj­
ne. 

W 1922 roku oskarżony; by 
· ły członek POW, przyjął pro 
pozycję kapitana Grafa, kie­
rownika referatu narodowo­
ściowego SRI, rozpoczął pra­
cę w tym referacie początko 

· WO' jako referent, a następ­
nie jako kierownik referatu 
narodowościowego w sam. 
ref. in!. DOK l. 

Podstawą praey referatu 
na,rodowościowegO' było zwal 
czanie przejawów o działal­
ności komunistycznej, dzia­
łalności organizacji postępo­
wych - przy -pomocy siec~ 
prowokatorów i konfident6w 
nasyłanych do tych O'rga·nll. 
zacji. 

Oskarżony Alfr ed Jarosze-· 
wicz utrzymywał ścisły kon­
takt z k ierownikiem refera­
tu komunistyczr:ego sam. 
ref. inf. por. JurkowskiJn, u­
zysku.iąc od niego szczegóło­
we informacje o przejawach 
działalności komunistycznej 
\V poszczególnych .jednost­
kach wo.iskowych i przekazu 
jąc nawza.iem zebrane przez 
siebie materiały z tego za­
kres'u. 

Z materiałów, uzyskiwa­
nych ze wszystkich tych źró 
deł, oskarżony Jaroszewicz 
opracowywał meldunki spra 
wozdawcze do władz zwierz­
chnich oddziału II. Meldun­
ki te służyły m. in. do opra­
COwYwania cor.az bardziej 
perfidnych metod zwalcza-

(Ciąg dalszy na str. 4) 

Dzlł w numerze: 
Z. WOJTOWICZ ~ Do kogo 
należy ostatnie słowo? 

* * * 
LESŁA W KOLIJEWICZ - Kto 

nie szanuje złotYCh, traci ty­
siące 

* * * 
S. GALOS - Sila rad tkwi w 

naj ściśleJszym związku z ma­
sami 

••• I I 

Sprawcy włamań do kościołów 
zostali ujecI 



-
Wokół artykułu "Trybuny Ludu" pt. "Problemy jednej narady" 

Do kogo należy ostatnieslowoY 
W ok61 ~ zamdesz.. dziennym n&I. zjawi.5kiem jest m1ęta4: cI~a, ~.tycaona torytet dY1"ekltora 1 szanować 

czoneiO w ,,'Th'ybunle duży !ormaJ.izm, szczególnie llbntrola partyjna w UtltładWa zasadę jedn.006obowego kle-
Ludu" W Oniu 29 maj<ll waród c.zołoweeo łlllttywu piU aparta o \Y'Ullemn. uu.te.n1. I rownicllwa. 
br .. w lłltórym autorka tyjnego w :&aIkładacll, . w ko- m'OIIIUmIen.le, to paran.cj. wy- Czy wobec tego organiza-

tow. R. Granu iDteire8uj"co, rzY8Umiu z uprawnl~ kon- konawatw. ~1IIl6w produkcyj- eja partyjna ponosi odpowie 
a za.rll%em bar&lo głęboko o- trolL Po pl'08tu - pl8lluje Il,.oh, pIUIÓIIV obnlIiIdlmsztów I dzia1ność za goapod8l'kę 
mawia 8pl'&wy kontroli pal'- aię, że na po6iedzeniu egl!:e- mych watnyeh apraw w życtu przedaiębiontwa., ozy ma.pl'a-
tyjnej w ~l'Itwa1)b lrutywy złoży aprawozdanle pmeds14\b1.omw.. wo 1 obowiązek ZWracać dy-
- wywiązała 1'l41 wśród na- dY1'_tor czy kierownik, nu- rektorowi uwagę na aprawy 
lZego ~ partyjnl>gO I tępnie aię go wysłucha, pad- A Jednak najwUnlej~ dotyczące zakładu 1 żądać od 
lOIIPOdarcz~go lZ.roka dYB- nie parę pytań - i to ma oao~ w zakładzie Jest ni€'g() odpowdedniego usto-
kJusja. ~ęty w arly!kule te- być wszystko. Ani w przygo- dyrektor BUl1!kowania się do swo~ 
mat - a to potwierdza duie towaniu takiego' 8l)rawozda- W rozdziale artykułu tow. ich wndosk6w? "Prawo kon­
za.lntere8owa!lie się artyku- nia nie angażuje się aktywu Granas "Wojować czy troll rrobowiązuje organ.1-
łan ,.- jest n:~ie .. wy- partyjnego, ani członkowie wsp6lipra<:O'wać?" sionnuło- zację pa.rtyjnlll do czuwania 
~ lIkrIlualny", egzekutywy nie pnygotowu" wa'ne jest tak.!e oto zdanie: nad tym, ab,. adm1nlska.cja. 

'l'1;WW. Graonac wydaje l1ę ją aię do takiej oceny, ani po "DY1'~·tor nie tylko - "mou przestrzegaJa postanowień 
baMm Z'l'OZUIl'liale omówlła w tem nie konstruuje lię kon- młe6 ostatnie słowo", dyrek- pll.rtU I rządu". Jeżeli po.s1ę-
1dyW. zarówno lronieoz-1Intnyeh wniolków 1 wec:eń. tor ,,IDual ml~ ostatnie 110- powanie a dministraoej 1 jest 
D046 ,.pełli-lo W7kel'S7ltan1a Najnieberlpiecm1ej..,m 2Qa- WG", idY chodzi o dec:yzję sprze.cme z tymi po.tanowle-
p ... _ładOWI orp.nlAoJe m.kiem jMt to, ż. to prawo 'W spraw~h do1:y(%~h gOH niami 1 godzi w interuy gos 
pariyjn~ prawa kontroli nad kontroli atalo li. do pewne- podarki zakładu. Jego decy- podarki zakładu - org'łnlza­
adm1nłstracJlI przedsIę- go sfupnd'" ,.przywilejem" tyl zja jest bezwzględnie obowią cja partyjna zobowiązana 
blorstw'. jak te!: zwraca uwa ko nielicznych -' $prawoz- zują.ca". jest zwracać uwagę i przeko­
gę na wsżelkie wypaczenia, dań wysl'll'chują członkowie Ja:kkolwlek utykuł tow. nywać dyrekcję o niesłusz­
które roocU~ lię li: niezrozu- .egzekutywy KZ ezy POP, a Gra.nas myśl tę wyjaśnia, mi- nym postępowaniu. Jeżeli na 
m1erua tej &prawy. cała organizacja partyjna nie mo to, wśród naszych towa- tomiast wysiłki organizacji 

Kontrola partyjna nad dzia wciągana jest d-o korzystania rzyszy w zakładach pracy po partyjnej nie Pl"ZYDoszą skut 
łalnoecią zaikładu, to fonna z niego. A o to najwyraźniej IYpało się w tym miejscu ku, jeżeli wydana decyzja, 
kontrOil.i "z dołu", która po- przecied: chodzi. sporo wątpliwości, uwag a której lekceważyć nie wolno 
lega - jSJk pisze tow. Gra- Ale to jest jedna strona nawet fał.szywych wnio~ków. budzi zastrzeżenia to wten­
nas "na aktywnym udziale przysłowiowego medalu kt6re wypada natychmiast czas ma ona prawo udać się 
mas partyjnych i bezpartyj- Sporo nie-zrozumienia a na sprostować. Jedni z towarzy- z tym do wyższej instancji 
nych w doskonaleniu gospo- wet często złośliwego ni.ezro- szy powiadają: tak _ .,teraz party.inej czy gospodarczej. 
darki zakładu", i tym wlaś- zumierua wykazują kierow- . dyrektor nie będzie liczył się bowiem dyrekltor przed par­
nie r6ini się od kontroli nicy i dyrektorzy zakładów, z nami, z tym co my mówi- tią odpowiada za prawidło­
"z góry", tzn, kontroli minis- uchylając się od składania my" - inni mówią _ "dy- wą gospodarkę zakładem. 
terstw, centralnY0h zarządów przed organizacją partyjną rektor nam powie, ja tu jes- Dyrektor jest pierwszą ~ 
l wszyshkich innych kompe- sprawozdań z gospodarczej tern najważniejszy i wy nie w przedsiębi~twle. reprezeruru­
tentnych władz zwie!I'Zchnich. dzialaimości zakładu. W nie- macie nic do gadania" _ Itp. je jednoosobowe kierownictwo. 
"Prawo kontroli partyjnej których wypadkach to nie-. Dwa momenty nal~ytu sobie ale moo.na od niego tądB~. aby 

. (przyp. ZW, .- m6wi tow. Gra zro2Urmienle jest tak daWto wyjaśnić. PieI'W'8Z11 a decyduj liC!! swe poważniej~e decy-l:je wydoa-
nas toruje drogę twórczej posunięte, że at wydaje łię w uboterJlu właścl,wych ~tO$\ln- wal w OIPBroIu O dołwiadczenle 
krytyce mas. Zało.ga widzi I specjalne VI tej m.aterii lZaną k6w wzejem.nej współpracy mlo: koleldtywu. a to dIl.a,tego. te za-
odc:l.Uwa wiele bra.k6w I błę- dzen!a. Tak np. w zelPOle dzy dy.rekej, I O)I"łfuUu.olll par- sad. lednOO4lObowago klerownl-
d6w w gospodar<:e zaklado- PGR Horyn!ec, dyrektor 1 tyjn'l jest omÓ\Wona po.wyiej ctwa n4a ... 'Yklueza wul emn e' 
wej. Robotnik przy warszta- gł6wny ~ęgOW1 zabroo!ll sprawa n&I~ytego zro!lUmlenla w~a.ny pog>ląd6w w spuwaeh 
cie po.tllafi niejeden brak, z poszczeg6lnym dyrektorom samego pojęcia lron.tlroll partyj- ootyczĄeych pI'Zedslęblx'lmwa. 
góry niewido=y. wskazać i gospodaret7w Infonnować or- nej . Kon.troIe partyjna jest latot nie wylWl.CZ8 wzajemnej k:!'y.ty-
zasygID.a'lizować, wysunąć nie ganizacj. partyjal, o 1JPl"Il- nym wBrunklem w prawidłowym kl. poza tym jetell dyre.~tor j-
jeden cenny ".'niosek, niejed.-. wach go!podarstwa. kierowaniu goopodamką zakład'U., O'?.Jon:k1em p4l't11, to oorganlucja 

.Na ~dięcft/,: Fragmen"tteren6w Targowych. 
CAF - fot . Kondrackl 

Terror w Kenii 

Jak podaje agencja UP brytyjski sąd w Nairobi ska­
zał ostatnio na śmierć 9 Afrykańczyków, w tym jed­

ną kobietę. Trzech małoletnich skazano na beztermino­
we więzienie. 

Oto w jaki sposób władze brytyjskie zaprowadzają "ład 
i porządek" w kraju, kt6rego ludność domaga się praw:' 
dziwej wolności. 

Wrócili do kraju 

P rasa czechosłowacka donosi, źe 29-letniM. Irku -
z zawodu mechanik samochodowy, 35-letni górnik 

K. Jakumczek i 33-letni' F. Czerny przed kilkoma laty 
nielegalnie przekroczyli granicę CSR i zbiegli do Nie­
miec zachodnieh. Tam nie mogąc znaleźć pracy tułali si~ 
przez kilka lat po róźnych obozach dla emigrant6w. Po 
ogłoszeniu w Czechosłowacji amnestid. dla uciekinierów. 
wrocili do kraju. 

" No 1 cM: panowie z "Wolnej Europy" i innych "wol-
nych" rozgłośni? Czy czasem ,,zachodni raj" to nie 
.. wolna" blaga dla naiwnych l 

Dyskryminacja rasowa w USA 
ną. cenną myśl podpowie- Innym objawem fałszywej pomaga welągać wszyst1k1ch pa,rtyjna może mu poleCić do wy 
dzieć. Orgooizacja partyjna inte~etacji prze«: kierow- ezłonk'ów partII do walki o wy- koMnia pewne zadani" paT'tyljne. O statnio agencja UP podała, że Senat stanu Alabama 
powinna inicjatywę i krytykę nl.k6w zaik.ład6w uprawnień konanie planÓW, o oszczędność. W sprawach kontroli pal'- powziął jednomyślną uchwałę zmierzającą do utrz.y-

' partyjnych i bezpartyjnych organizacji partyjnych jest &oolżkę kosztów. w ujavmlmlu tyjnej w przedsiębiorstwach, mania segregacji rasowej wszkoliach. Uchwalony prO-. 
robotników IX>budzać, pod- chęć zrzucenia z siebie od.po- rea:erw - ltd. I jeżeli w tym zro wątpliwośd by~ nie powln- k 
h Ni . .. I t a je t ustawy prz.ewiduJ·e udzielenie re<1ionalnym wydzia-c wytywać, wzbogacać I uo- wiedzialnośd za aprawy waż zumfen1u korzystać będziemy z no. e maJą raCJ1 c ow - "" 

gó1niać. Temu wszystkiemu ne i wyjątkowe, na barki or- daJnego <)rgml~a.ojom partyjnym l rzysze, którzy Z artykułu tow. łom szkolnym "niemal nieograniczonych uprawnień". 
powimlo służyć prawo kon- gmizaej! partyjnej, a nie- prawI 1t0000roU. n.!e mote wów- Grpna:s wydą.gają fals%ywe Uchwalony przez Sena~ projekt ustawy przekazany zo-
troJ.i". Oczywiście, organiza- kiedy na samego lek:iretarza. ozu uiet.nl&ć oN ........ . te dyrelt- wnioski, klt6re według Ich ro lltał do lltanow~j Izby Reprezentant6w. , " 
cje partyjne z prawa tego ko .K.ledy ~p, kierownik bą,dowY tor' er.Y Id~ ~.~; hę- ~m9.'\YS(1li!\ .~%uplają rolą . Czy to nie jest 'śmieszne, że jeszcze w XX wieku dna-
!r'zyst'ać muszą w spos6b właś 'elektro(.vnJ w 8ta.lowej Woli d~elekCewatył . względJt!e ućhy- organloocjd partyjnych w za-. 
ciwy, nie wypaczać je'go sen- otrzymał pismo w IIprr.WiI' lał slo: od współpracy z organl- kładach produkcyjnych. ją się takde absurdalne rzeczy? I to w Stanach ZjedD.o-
su. nadużyć zbroj~, co mógł za ej II pa.rtyjną - nie będ.ozle wy- Tow. Granas problem wy- czonych, w których głośno mówi się o równouprawnie-

Taki przykład: KZ Krośnleń- według wlaanyeb kompełen- J)adk6w wzajemnych .talrć I an- jaśnia zrozumiale i otwarcie: niu. 
rlIctej Huty Stkla Idąc za grosem cji załatwió, dopisał na nim tag.o.ntmn6ow. O spra,waClh dotyozących gM A u ł h 
jednostek stara się przeclwsta- _ .. do załatwienia sekreta- Jak pisze towarzysz Gra podarczego kieTO'W'lllctwa za- tomy "znaczo.ne w s użbie utnictwa 
wić dyrekcjI. Pod jej adresem rz-owi" - a ten rozpocząl n.u - .. Stosunki wzajem- kładu - decyduje dyrektordl I nżynierowie huty w Czelabińsku przy wsp6łpracy 
wysuwa nJ.edo!'Z&me ŻądAnlS m. przesłuchanłe obwInionycb. ne pomiędzy komitetem nie m<rl:e być mowy o na -
in. takie. żeby dyrekcja kupo- Wypadek może zbyt jaskra- partyjnym a dyrektorem po- rządności orgoolzacjl partyj- naukowc6w Politechniki CzelabiIlskiej stosują izoto 
wała dla robotników piwo KZ wy, niemniej typowy. winny siE: układać jako sto nej w stosunilru do dyrektora. py radioaktywne - atomy "znaczone" dla ulepszenia te-
na tomiast zapomina. że między Oezywlścle te wszyst1k1e 1lem4l- sunki wspóŁpracy. Kontrola Organizacja partyjna odpo- chnologii wytopu stali wysokogatunkowej. Za pomoc" 
dyre. kej ą . a zalogą zawarta ws· ty trzeba jak na·jl!t1.)"beie' \J8U- pa-hrl.na -tow~ca, po wiada natomiast przed par- t 6 h" dł" .. ' ć 

"'.)' .1 ~!"",p'''' ti ' t b d k ' j a om w "znaezonyc u Ił o SIę 1m WYJasm przyczynę 
tała umowa zbiorowa I m In. nąć. Aktywiśol partyjN m~ moc, rada, iniejatywa. Doś-ą P. . o, a y yre c. a prze-
jego obowiązkiem jest troszezyć zrowmieć. że eheąe w pełni ko- wiadczOlllY dyrektor dobrze strzegała postanowień partii zanieczyszczeń stali i zbadać wiele innych problemó~ 
s!ę o jej wy~onanJ.e. Czy w tym rzystać z prawa Irontrol1. tn!:e'ba wie, te bez pomocy organ;- i rządu, odpowiada za poli- procesu technologicznego. Dzięki wynikom tych badań w 
wypadku a ktyw KZ Kros.nJeń· unikać W'IIzelk1e«o tÓlml.&ltzmu. zacdi pa·rtyjllle1 niesposób ty<:zn1\ atmosferę w zakła- hucie ezelabiń.skiej przyśpieszone zostaną wytopy i po-
!iklej Huty rozumie stat.utow.. że o epra,waeh ._ .wetO akt!adu kierować zakładem I zawsze dzie, co jest gwlU'ancją za- l . 

wted~ pI)WIarla cała OTgaN' li I j j I I .. bezpiecrenla wykonania za- epszona będzie jakość stali. 
prawo kontroli nad adm.1nlstTs- Czy S Ił Z e op n ą . dań produkcyjnych. Oto d'- d d ż to _.L _ ... ·żyć -, wi k w1, 
ojll? zacja pan"tyjn.. Nal\:OftHut kile· Obc>wiąZlkiem organizacji . a..,ze owo y, e ł m mV.Ge IHU_ .,."",,0 e o 

Są 1 inne wypaczenia. Co- rownlcy zsklldów pGI'R1zmł pa- partyjnych jest umacniać au- Z. WOJTOWlCZ • nie być. środkl~m masowej zagłady. (edwd) 
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Na przykładzie dwu zakład6w 

Kto nie szanuje złotych, traci tysiące 

S prawa pozlomn na.sze&o tycIa, zalety tylko 04 IlU ~cIl - 04 
naszej pracy. Im lepiej. wyd.JnleJ. tanIej bęb1em)' produko­

wać, im więcej przykładać będziemy uwa&1 do qąskanla dodatko- . 
'Wych oszczędności - tym Izybclej b4b1e ró.ł DUlI dobrobyt. 
Podstawowym tr6dlem uzyskanIa o •• czędno~c1, Jm obaJtk.a ko_ 
tów własnych w naszych zakładach pracy. By6 !Doie uda kto' 
pytanie. Obnl~yć koszty - dobrze ale Jak' Aby 04pow1elble6 
na to pytanie najlepiej stęKnąĆ do pn7\Ua46w. 

Ani chwili sa.mouspokojenła 

Punktualnie o godz. 11 w 
gabinecie naczelnego in­

żyniera ZakładÓW Przemy­
słu Gumowego w Dębicy -
Tcmasza Gorączniaka 
zbiera się codziennie cały za 
kładowy kolektyw dla prze­
prowadzeni" dokładnej ana­
lizy gospodarki przedsiębior­
stwa. Byłem na jednej z ta­
k ich ocen. Dyrektor Gorącz­
niak omawia l raport \\TYko­
nania produkcji z poprzednie 
go dnia. Na pierwszym pla­
nie - kontrola jakości pro­
dukcji. Padały krótkie, wiele 
mówiące sprawozdania. Oma 
,'liano każdy szczegół. wysu­
wano wnioski. propozycje. 
Trwało to zaledwie 15 minut. 
Codzienna analiza prac?, ;;a­
kładu, to tylko jed-<:?n front 
Wa.l.k.i o obniżk~ kosztów w. 

ZPG Dębłe •. Jelit 1eh W'łęe~,. 
Walka o jak najlepsz" orga­
nizację pracy, poprawę jal«>­
ści, likwidację odpad6w, 
zwiękiszen{e żywotności ko­
mór wulkanIzujących opony, 
ograniczenie godzin nadlicz­
bowych, wzrost wydajności 
pracy, wprowadzenie rozra­
chunku gospodarczego - to 
rezultat uporczywej walki o 
lepsze wskaźniki ekonomicz­
ne zakładu. 

Jakimi drogami zdąża za­
łoga i kierownictwo do pota­
nienia produkcji? Wewnątrz 
zakładowe planowanie opar­
to na harmonograma.ch robo 
czych. tak ułożonych, by u­
możliwiały one z,ałodze sto­
sowanie przodujących metod 
pracy. W harmonogramie u­
względniono ciągłOŚĆ pracy 
między zmianami, co spn;yja 
stosowaniu metody Zan"aro-

~ 

wej. PoezC%eiÓlne rubryki 
harmonogramu roboczego 0-
kreślaj" rodzaj I rozmiar pro 
dukcji w czasie oraz przewi­
dują zorganizowany system 
transportu wewnątrzzakłado 
wego. W oparciu o hannono 
łram. opracowano z kolei 
trw. globalne plany zmiano­
we, dla posz<:zeg6lny{\h dzia­
łów produkcyjnych. Dają 0-
ne rn<>mOŚć codziennego usta 
lania nonn produkcji dla 
każdej zmiany i wartościo­
wego wykazania uzyskanych 
przez dział oszczędności, lub 
poniesionych strat. Kontrolę 
produkcji powierzono samej 
załodze. 

Nowatontwo 

procesu tecbnologicznego 

W ZPG w Dębicy, rów­
nież usprawniono sam 

proces produkcyjny. Dawniej 
zgorulie z zastosowaną w ca­
łej Europie technologią pro­
dukcji, przed przystąpieniem 
do wyrobu opon sporządzało 
się tzw. przedmiesźki kau­
czukowe, z różnego rodzaju 
antyutleniaczami, kataliza • . 
~ ;W1l1kanizujaeymi naf~ 

twartych walcach. Z przed­
mieszkami były ciągłe kło­
poty, wynikające ze rlego 
wymiesżania katallzator6w z 
kauczukiem, co powodowało 
spadek jakości opon, straty 
.. powodowane rozkurzem itd. 

w wynUru licznych prób labo-
ratoryjnych I dołwladezefl, pro­
wadzonyeh pM:e!& bU. Dobrogoj­
łkl&go opracowano nOWII metod~ 
produkcJI gumy. A mlanowtele: 
zamiaat dokonywać pn:edm.le-
6zek na otwartyCh walcach. za­
czo:to je 'robić w hwmetyaznYilb 
mieszadłach. Otftymano w ten 
~b ~ m.I4I, ktOra sa­
.t~uja dawne pracochłonna 

przedmiesUi, polepsza jaJcoś6 

opon, likwiduje rozkurz, popra­
wia warunki zdrowotne robotni­
ków. W ten sposOb zaos.zez4ldzono 
na maszynach. energII elektrycz­
nej I cz8.AI e. Bo np. na sPOrrEl\­
dzenle przedmleaze.k, na jednoty 
godniową produk.:jo:, połwlo:ca­

no dawniej 2 dni. a teraz w okre 
9ie 2-l1nlowym, mol:na przygoto­
wać zapas "pasty" na cały mle­
IIląc. 

Skutek wprowadzenia w 
tycie tych wszystkich no­
wości był taki, że plan pro­
dukcji za I kwartał br. wy­
konano w 104,1 proc., ten 
sam wskaźnik uzyskano w 
kwietniu. W maju plan wy­
konano w 105.3 proc. Plan 
obniżki kosztów własnych za' 
kładał w I kwartale ~1 tys. 
zł straty dla zakładu. Lecz 
za.ło.ea oo·każdy.m kroku sta-

rajlłO się o racjonaln, gospo­
darkę nie tylko nie dopuści­
ła do mat, ale wygospoda­
rowała oSZlCzędnoścl, przekra 
czające zaplanowane straty o 
211.500 zł. Przekroczono r6w 
n~G plan akumulacji, przeka 
zując g~podarce narodowej 
dodatkowo 525.800 zł. W 
kwietniu 1 maju, zaOS'Lczę­
dllOIlo 21,4 tony surowc6w, 
na !Umę 101.000 zł. Cyfry te 
mówi" 7:8 sdeble. Rzec-z: jas­
na, uzyskll4'lie tak pięknych 
rnultat6w, stało się możli­
we dz:lęld dobremu kierow­
nictwu, wszechstronnej pra~ 
r:y partyjno-poliŁycznej l go­
spodarności całej załogi. 

.. Sanowa.«" wska.zuje dron ... 

,ak nie należy praeowa6 

J alcie inaczej przedstawia 
się gospodarka w Sanoc­

kiej Fabryce Wagon6w. Jak 
we wszystkich zakładach, tak 
i tam tkwią ukryte ogromne 
rezerwy, kt6rych wykorzysta 
nie mogłoby przynieść wie­
lomilionowe oszczędnośc!, a 
tymczasem zakład pracuje z 
ogromnymi stratami. 

I tak Jeśli o Zakładach 
Przemysłu Gumowego w Dę­
blcX mołJna powiedzieć, że 

~t tam wzorowa organiza­
oJa pracy, oparta na ścisłym 
~J)1a.nie, 

który zna kaMy robotnik, te 
plany wykonywane są ryt.. 

micmle, to w "Sanowa.gu" 
Widzimy coś wręcz odwrot­
nego. W zakładzie tym nie 
ma należytej dokumentacji 
technologicznej. Nie ma do 
dmś właściwego planu we­
wn~ej" gospodarki, skut­
kiem czego panuje w zakła­
dzie chaos organizacyjny 1 
brak koordynacji pracy mię­
dzy działam!. Stan taki po­
woduje ogromne przestoje w 
produkcji, ruewykorzystanle 
urządzeń produkcyjnych, 
sztun1lowszczyznę, brakorób 
stwo itd. Tak np. w I kwar­
tale br. przestoje maszyn wy 
niosły 29.200 godzin (w tym 
przestoje technologiczne -
3.818 godzin, przestoje wynJ­

kają{)e z braku oprzyrządo­
wania 3.343 gO<lz., braku za:­
opatrzenia 15.183 godz.). 

Nleryt.mlczna prOdukcja W 

.,Sanowagu" ma już długą tra ... 
dyeję. Bowiem od dawien dawna 
plany I dekady wykonuje slll 
tam ' zaledwie od 4 do 16 proc. 
W II dekadzie dzieje się ruele­
piej. Dopiero w ostatniej "go­
ni" się z produkcją 'Kosztem ner 
wowego WYSiłku załóg . Wyni­
kiem merytm1czneJ produX~ 
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Siła rad nwi w najściślejszym związku z masami 
Kilka miesięcy upłynęło 

, już od chwili gt!y rady 
wybrały swoje ~rezydia 
i przystąpiły do realiza­

cji stawianych prze<! imi za 
dań przez wybl/rców, partit; 
1 rząd Zadania te są trud­
ne, wymagające roz mnej , 
wydatnej pracy .i iniCj~YWY 
wszystkich radnych _. udzi, 
którzy wywodzą się Z mas 
i mają reprezentować or-
ganie wladzy ludowej stu-
laty i inicjatywę tych as. 

Przytłaczaj ąca więk ość 
gromadzkich rad na~_ 
wych naszego wojewód a 
wypełnia w należyty Sp!) 6b 
przyrzeczenia złożone wYbor 
com, dba o to, by praca n'j­
pełniej wyrażała to, co 1lI1'e­
szka~cy g~om.ad chcielib.y 'fi 
dzJec u siebie. OCZYWJŚCit, 
gromadzkie rady narodo'lie 
naszego województwa nie ., 
wszystkie jednakowo ~ 
awansowane w realizacji 
trirulat6w wYboJ'CZ1eh. zada 

Śladem 
artykułu 

,.Rozum1eWl ~n.- rolę 
korespoadenł:& rollotateza-ohłop 

t\l1e&o. J~ apełBla w _Ił.· 

40wU lIanel~. u.e. 
przycą1l16 II, tUM .. ~ 
wY lepaep IlIłn I ......... __ stop,. ,,.elow,, _ ._ 
Me,... ~ .... wi .. _ 
W--.. k.w..,ae4_ta. 

W IW7Cll ~1l4_'" 
będę U. starał pokU)'Wd lIa­
De zwyoh!.twa w praCJ'. ... 
wlAda.mla6 • popemlOllJ'Clla bł~ 
dach. walc~ć piórem 1 p...­
lawami. mamotrawMwa, aAII­
Uy~ I n1edbaltl*wa. 

Prap., po .... U6, .. -_,­
ell mni. do te&O lU'ł71nlł tow. 
Zdzisława Kanarka, seln'etana 
KW PZPR pt. "Poma .. e 'kO­
responden.tom - bronlt lell 
pl'Zed tłUlatelelaa1 kT7łY1d", 

AmJ~ w "HeW1I1MIl 
RzeszcnNk1eb" w dlthl 1ł _ 

woa br. 
Po ~&1l.l. ~hI __ 

_ napisałem Me . JW I eh •• 
~ Wa.ym k_pon4ea: 
teDa''. 

Z4u.la.... Piona. 
prao. WSK Mielec 
Wydz. kler. Danela 

Listy o pod&bneJ treści 
otrzymalłśmy od innych esy 
telnłk6w. ZgłoaUl Ilę po opn 
blikOWl!inłu wYł. wym. arly 
kołu na korespondent6w Da 
szej gazety . tow. Edward 

~ Pta.k II TecbnikUlll Ruinl­
~ cz~o w Stalowej Woll, ob. 
Władysła.w Chmara, um. " 
Leltlru. ob. Franci.Rk Rem­
bisz z 1TOm. Korabiu (pow. 
niiański), ob. Sta.nlsław Roi 
nik z Sanoka, ob. WładYI- ) 
ła.w Opaliński .. Rozwado- \ 
wit, ob. Bogda.n Cłejka K / 
Miele&. I .wlelu mnyeh. ) 

stawianych przed nimi, nie I 
tak samo jest przyjmowana 
ich praca przez ludzi. którzy 
powierzyli im reprezent.owa­
nie swych codziennych spraw 
na forum rady. Różna jest 
praca i różne są efekty tej 
pracy wielu rad u podob­
nych możliwościach . 

Dla przykładu weźmy cho_ 
ciażby Gromadzką Radę Na­
rodową w Sadkowej Górze 
w pow. mieleckim oraz w 
Kobylanach i Jaszczwi w 
pow. krośnieńskim. Gromadz 
ka Rada Narodowa w Sad­
kowej G6rze od chwili kiedy 
zaczęła swą pracę, pomyślała 
o postulatach, kt6re wysu­
nęli wyborcy w okresie po­
przedzającym wybory i za­
częła je urzeczywistniać. Rad 
ni' z Sadkowej Góry zdawali 
sobie sprawę, że sama gro­
madzka rada nic nie zrobi, 
że mWli byt tutaj wysiłek 
"blorowy WIIZY!ltkich miesz­
kańców gromady. I za punkt 
pierWuY w BWej pracy po­
stawili Bobie skupienie wo­
kói rady, mieszkańców całej 
Fomady. Zamiary te urze­
czywistniali poprzez indywi­
dualne rozmowy, zebrania, 
J)Ogada,nki na temat koniecz­
ności zbiorowego wysiłku. 
W realizacji tego, wielką po­
piM wnlOłlły orga.nlncje po­
UtTalne i apoiecme, s który­
ibf GRN uwillnła jak naj­
fctMej~ wsp6łp",~ Wy­
fatMJ pomoef udzieliła ra­
diN miejacowa ~a 
MrtY1na, wyjdniała mien­
ftnCóm konie<lZl'lojć skupie­II!. 111" wok6ł swej rady, a 
nleldórym be2lparty!nymrad 
~ którzy nie docenilłJ.l ści 
lIej l w.półpraq rady z miesz 
QAOam1 całej gromady, zwra 
elła uwa,~, ie dobrze pra­
eow.ć rada będzie mogła 
wł.tdy, o Ile należycie doceni 
tYtlmia mieszkańców gro­
mady, wentje się w Ich pra­
Jnienła, pońawi BObie za cel 
wclu.lęcl.e do przebudowy 
tycia W JrOmadzoie wszyst­
kich dNl!kańc6w. 

Opa!'llłe się na aktywie l»" 
Hty~ i społecznym po­
-zwome, Gromadzldej Ra<!zie 
Na~ej w Sa<lkowej Gó­
rze ptUprowlldzlt szeroką 
akcję uświadamiającą. Przo­
dowaU w tej akcji radni. Ko 
mllje raddeakle Itały się ży_ 
wym IIrn1wem zespalającym 
Inicjatywę ohłopetwa li wy­
lIłkaml Gromadzkiej Rady 
Narodowej. Chłopi wledzJell, 
że komisja rolna dba o to, 
ażeby GS popatrzony był w 
termlnle we waZYlłtkle arty­
kuły przemysłowe,potrzebne 
rolntJrom do wiosennych prac 
polnych, baczy pa to, ażeby 
wuystkie maszyny GOM 
jak najsbran1'1iej były wy­
remontowane i- jak naj­
pochlebndej wyraiają aię o 
BWej radzie, o pracy jej 
komi_H. WiedE~, że ich rada 
mlłdrze Ir!eruje wYliłkaml 

1IIIIIIIIIIIIIIlIIIIIIIlIHIIIIIIIIlIIlllIlIJnl""lIIl1llllmmlll"lIIt11l1l1l11l11l1lmnllllnllmlllllllHIIII. 

eą ogrGmne przekroczenia go­
d~n nadliczbOwych (np. waty-
07.nlu plan god7tn nadliczbo­
wych przekroczono o 331 •• proc.) 
pI'Zekroczenla funduszu plac (w 

I dekadzie przekroczono o 
121.011 zł) Graz brakoróbstwo. 
Wybrakowa.na ~lf~dukeja ai~ga 

powatnyeh rMlmlarów. I tak: 
np w stYC2:nlu w SP'W wyprodu­
]wwano "niepoprawnych" bra­
ków 29.m sztuk, w lu tym 
22.160, w mHeu 8' .SM .t. Dla 
przykładu w.arto by l'Or6W!18~ 

eyt>uacjII ZPG, gdtLle w mJe­
aiącu maju n... ogÓlnI! l'roduk­
cjllo bNOków było 11· Straty Bp<I 

wodowane brakami w "Sanowa­
lU" ;równają 61-: kwoole lłU9Il U. 

Widzimy więc, jak ogrom­
ne sumy pożera brakorób­
stwo w "Sanowagu" . A są to 
przecież straty, kt6ryeh przy 
odpowiedniej, troskliwej go­
$POdarce można uniknąć. 
Ale dlaczego toleruje sili zł~ 
gospodarkę, co na to kierow­
niotwo i organizacja partyj­
Ila? 

Przyczyną niedociągni~ ", 
Sanocldej Fabryce Wa.gonów 
je!;t przede wSZYl!tldm brak 
sprężystości i energii u kie­
rownictwa g08Pooarczego, 
brak właściwej opieki, pomo 
cy l IrontroH pracy ze strony 
lekretarzy KZ PZPR i całej 
organizacji partyjnej. WS7:Y­
stlro to powoduje, że w SFW 
walka o obniżkę koszt6w nie 
nabrała właściwego lQzm.-

ehu. A wYniki? Jak widzimy, 
nie są zbyt "chwalebne" . . 

• • • 
Jakli nasuwa się wniosek 

z por6wna,ni~ gospodarki w 
obu omawianych sakładach. 
Otóż możliwości potanienia 
pro<iukej i istniej ą wszędzie. 
Ujawnien.[e i wykorzystanie 
jednych rezerw uruchamia 
drugie. Chodzi więc o to, by 
zmoblUzow8t wokół tej wal­
Id. calą załogę w każdym za­
kładzie, zapewnić jej w dro­
dze. sprawnej organizacji pra 
cy, jak naj szersze możliwości 
uzyskania lepszych wYclk6w 
ekonomicznych. 

Por6wnanie to wskazuj e 
nam również na potrzebę 
stllłej wyro'iany doświadczeń 
między zakładami. Uczy nas, 
że wygospodarowanie dodat­
kowych OS!:czędnośc! to spra 
wa codZiien<Tlej walki z mar­
notrawstwem każdego gro­
sza, bo kto-nie szanuje gro­
szy, ten traci tysiące. Pl"Z'1-
kład Zakład6w PrwemYdu 
Gumowego w Dębley poka­
zuje nam, jak trzeba puco­
wU. by m&e uBYlku Mzczęd 
no'cl. Prwykład 8anotlklej 
Pabrykl Wqon6w - ezego 
Dalriy ""Itne.,u 1111. Jełell 
C!hae II~ zreall~ program 
Banej partu. w dsledJdnJe 
poprawy materialnyCh l kul. 
turalnych warunk6w nun­
l'łI apołeeae6stwa. 

.' USUW KOLImWIa 

całej gromady. Zespolenle 
wysiłków rady i wszystkich 
uczciwych chłop6w z Sadko­
wej G6ry, w krótk im czasie 
przyniosło piękne owoce : 
wiosenne siewy ukończono 
na 13 dni przed terminem u­
stalonym zobowi:?zaniem. 99 
proc. wszystkich pól obsiano 
siewem rzędowym, zagospo­
darowano 7 ha pastwiska, na 
którym zasadzono buraki cu­
krowe i pastewne. Także po 
kaźne rezultaty daly zobo­
wiazanla hodowlane: wzrosło 
pogłowie cj('ląt. 

Podobnyrh przykładów 

świadczących o należy tej pra 
cy gromadzkich rad narodo­
wych można by przytoczyć 
więcej. Drogi do sukces6w w 
tych gromadach były podo­
bne jak w Sadkowej G6rze. 
Tam, gdzie rada zadzierz-
g. nęla ścisłą współpra ze I 
swymi wyborcami i ryzum­
nie kierowała ich ~mkaml, 
tam gdzie raCla w swej pra­
cy dala pełne odzwierc!eqle­
nie pragnńeń i dążeń miesz­
kańców - rezultaty są po­
kaźne ku wielkiemu zadowo 
leniu zar6wno rady jak i jej 
wyborc6w. 

Gromadzkie rady narodo­
we, kt6re w swej pracy nie 
uwzględn iają życzeń wybor­
ców, n'ie liczą się z ich glo­
sem, działają w oderwaniu 
od nicl1, rzecz jasna nie uzy­
.kały I nie mon osiągnąć po 
kUn.i~ny()h wynik6w. 

Wapomnlellśmy już uprud 
mo o JaszCZ'W1 i Kobylanach 
pow. Krosno. Cóż, że gro­
madzkie rady narodowe w 
tych gromadach mają kon­
kretne plany co należałoby 
przedsięwziąć w gromadzie, 
co robit. o Ue te plany po­
zostają na świstku pa.pieru, 
a niewiele się robi, by tymi 
perspekty\vami, zada'nlami 
przej ąć każdego mieszkańca 
gromady. 

Zródłem słabej troski Gro­
madzkiej Rady Narodowej w 
Kobylanach, Jaszczwi i wie­
lu innych gromadach, o to, 
by . swymi zamierzeniami 
przejąć naj szersze rzesze wy 
borców, są nie tylko ' dość czę ' 
ste objawy nieza~adności 
wielu radnych, a nawet prze 
wodniczących prezydiów gro 
madzkich rad . Bardzo często 
radni nie zdają sobie sprtJ.­
wy, że powodzenie jakiegoś 
przedsięwzięcia można zape­
wnić od początku do końca 
tylko wtedy, gdy się przeko­
na o słusmości tej sprawy 
całą gromanę, wszystkich jej 

mieszkańców. Trzeba mówić 
chlopom, a to czynić winni 
zar6wno radni jak i inni 
przodujący chłopi, wszyscy 
członkowie partii - jakie 
korzyści przyniesie Im np. 
melioracja, która jest konie­
czna w danej gromadzie, 
siew krzyżowy, racjonalna 
uprawa ziemi - słowem ak­
tyW w swoim środowisku wi­
nien popularyzować zadania, 
które wysuwa rada do reali­
zacji na najbliższy okres, 
czuć się wspólodpowiedzial­
nym na równi z przewodni­
czącym rady za los poczyna­
nia, które jest inicjowane w 
gromadzie, za to,. czy na we­
zwanie gromadzkiej rady wy 
stąpią wszyscy pracuj~y 
chłopi do realizacji zadania. 
stawianego przez nią. Trze­
ba, ażeby wszyscy radni zda­
wali sobie sprawę, że w du­
żej mierze od ich pracy w 
swoim środowisku zależy po 
wodzenie pracy gromadzkiej 
rady, ścisłe powiązanie orga 
nu władzy ludowej. z masa­
mi. 

"Starożytni Grecy - ery­
tamy w historii WKP(b) -
mieU w BVstemie swej mito_ 
logii pewnego słynnego bo­
hat~a - Anteusza. Nie by­
l<> takiego bohatera., którego 
by on - ów Antemz nie po­
konal. Uważano go za boha­
tera niu1D1lciężonego. Na 
czvm JlOlegał4 '.go ,,141 Po­
l'aClła. OM ft4 t1m'. t. n.~ 
ftłełęgo mu ~ tDłodło w toa.1 
oe ~ prucłt»nłkłem., dotVk4ł 
.temi. noe, m4tkł, ktÓ?'o (10 

zrodzila ł wvkarmUa i nabie­
ra/ nowych sil. Mial on. jed­
mtkże BWOjq 6!abq .tronę -
bill<> niq niebezpiecze7\.3two, 
b1I ni. zo.tać · 1.0 jakikolwi,k 
sposób oderwanum od .Iłem!. 
Wrogowie pamiętali o tej .la 
bo§ci i czyhali na niego". 

Dobrze byłoby, ażeby ten 
cytat wzięli pod rozwagę 

wszyscy radrui. członkowie 
prezydiów rad, aktyw partyj 
ny i bezpartyjny gromady, 
którym nietęgo się wiedzie 
w pracy nad realizacją po­
stulatów wyborczych na sku 
tek braku powiązania ich 
wYsHk~w z Wysiłkami i pra­
gnieniami wszystkch miesz­
kańców swoich terenów. Pa­
miętać muszą, że ich praca 
przyniesie wtedy tylko owoce 
o ile Istnieć będzie wzajem­
ne zrozumienie między radą 
a jej wyboreaml, o ile pra­
widłowo koordYruYWane będą 
słuszne wysiłki I zamierzenia 
pracujących chłopów. 

S. GALOS 

Gęsi «rządzą się jak szara gęś» 

Gęsi cenimy, nawet bardzo. Oprócz smakowitej plflCZenł 
dają nam pierze i lekki puch, opłaca się zatem ich hodow­
la. Ale kiedy zaczynają się sa mowalnie rządz~ć , "jak szara 
gęś", ogarnia nas gniew. 

W Pruchniku (pow. J aro­
sław) ob. K. jest zamiłowa~ 
nym hodowcą gęsi , posiada 
także spore stadko baran6w. 
Cieszyłoby nas to jego go­
spodarowanie, gdyby ta m!­
ła "chudoba" nie wyrząd:z.ała 
nam pokażnych szkód. Nie­
stety, samoJJas wypuszczone 
na pola stada gęsi zniszczyły 
na polach warzywa. 
Wyjadły już fasolę I ka­

pustę, zabierają się do In­
nych "nowalijek". W ub. ro­
ku jak i obecnie w tym "po­
wszechnym dziele zniszcze­
nia" nieogrodzonych ogro­
dów dopomagają gęsiom ba­
rany. Ich właściciel ob. K. 
nie robi 8()bie nic z naszych _ 
upomnień, nie zamyka w obej śdu niesfornego dobytku,;, 

... 
Czy konieozme musimy ueiee się do tak dr&ostyczn~ 

środka, jakim byłoby - po u przodnlm ogłoszeniu - wY~ 
żenle trutki, jak na szkodniki? Poszkodowani I'Oln1Q 

• PrachDika !'f 

Gdy telelram .. zawiśnieM na sIupIł 
Aby atU .... do 0IpIa (pew. JMło). ocS1a&ł7* Ń ut.. 

bltł.ezAło pti(f"t:.a.k.;a kolłlJowelO 18 km, 1neba t-. dna ... 
by6 na piechot4! lub' u przednto umówić ~ank .. 

Ponieważ pracuj~ w stali­
nogrod~ie, a urlop chciałem 
spędzlt wraz z żoną i 7-mie­
sięcznym dzieckiem u rodzi­
ców w Ołpinach, powiadomi­
łem Ich telegrafieznie o na­
az.ym przyjeździe, prOftl\c o 
wysłanie !urroa,nki. na .tacj4ll 
kolejową· 

Niestety, po przybyciu tam 
okazało si~, że nikt na nas 
nie oczekiwał. Nie było in­
nej rady, poszedłem do Ol­
pln pIeszo. W domu rodzice 
zdziwieni moim nieoczekiwa 
nym przybyciem oznajmili, 
że telegramu nie otrzymal:1. 

Jak się następnie dowie­
działem, poczta mJejscowa 
od tygodnia n ie miala połą­
czenia telefonicznego z JasŁem, bo w cz:as:ie burzy w ~ruty 
uderzył piorun. Zrozumiałem więc, że z winy pracowników 
Pow. Zarządu Łączności w Ja śle nadana przeze nmie wiado-­
mośt telegraficzna zawisła na uszkodzonym słupie. 

I kto wie, może wisi tam po dziś dziet'l, jeśli uszkodze­
. nla 1!,n.i,i telegTafieznych ni. są naprawiane na bieżąco? 

Władysław BUchani 
StalInogród 

Sprawcy włamań do .kościołów zostali ujęci 

I:d. z~ęclu: GłÓW1!.V ~liwetJ tt~{{"'ta'/\do ICOAcłol6w.... 'Jnn 
Lencznar (pierwszy z lewej) oraz jego wspÓlniCy Julian La­
licki i Józef Mądrzak. Na pierwszym planie ,rabowane kiU-

my. dywany, dewocjonalia itp. r%ec2lll kościelne. 

W lata.ch 1953 - 1955 w 
woj ew6dztwie rzeszO'\Wk.im 
niemao! sprawcy dokonywa­
ł! llCZo7lYcl1 włamań do !roś­
cloł6w na terenie nasZego 
województwa. W ostatnim 
czasie zmatowano nasilenie 
ty~h włamań. 
Społeczeństwo naszego wo­

jewództwa było poruszone do 
głębi hanieooym! ~rawkami 
gTasujących włamywaczy ~ 

złodziei, a wrogowie naszej lu 
<!owej wła;clzy wykorzystywa 
11 to do szerzenia kłamliwej 
Mtypań.stwOW~j propa.ganny. 
W \VyIIliku energicwej i 
~1l"W1Ile1 ak<:jl Mjli~i Oby­
watelsklea sprawcy właman 
wstali ujęci. 

W ooiu 7 CZeI'W\Ca bl\. w 
gOO,zlnach llOClU'JCh W. ~asie 

8łt!żby obchodowej przez fun­
k<ljona.riwlzY MO został 
schwytany na usiłowaniu do­
lronanla właman:ia do kościo­
ła w Głogowie ob. Jan LEn­
C7JIlar lat 41, rr;aanleszkaty w 
Rzeszowie uL Króla AUiusta 
11/2. Nie miał on stałego 
źródła ubrzymania a trud'l1lł 
się wyłąamle kradzi~aml i 
włBmUlIami, ha!ndlem r6~­
nego rodzaju biżuterii I gu­
deroby oraz n&preswl\ radlo­
odb1om1k6w - na teTe!lie 
miast W<>j. rzeszowskiego I 
częściowo woj. lm'8ilrow.kie­
go. 

W cas1e ~ oBobJaed 
po za~anill uJm. Leo­
C2ll1ara JIIlalerlc:mo łom żele­
ny 1 lewarek p~any 
dQ dogodnego M'OlłUUa 

wyważania uat w oknach 
k.o§cielnych. W wynikU na­
tychmiastowej rewizji domo­
wej u po-dejrzanego malezio­
no IiZOCeg rzeczy pochodzą­
cy<:h z włamań do kościołów 

' .jak: kilimy, dewocjonalia o­
raz r62lne,go rodzaju przyrzą 
dy służące do włamań ja'k' 
romy, świd,ry itp. 

W totku wstępnego śledz­
twa udowodniono wyżej wy­
mienionemu bezsporną winę 
opartą na dowodach rzeczo­
wych dokonania włamań do 
kościO'łów w Kańczudze (pow. 
PrzewOC$k), Łące, Słocinie 1 
Zalesiu (rpow. Rzeszów), Sę­
drlszowle, Rze!!lOwie (kościół 
Chr~a Kr6la) i wie'Lu in­
nych. 

Mimo nagminnego zje,wis­
ka ,kcr-adzieży i włamań do 
k.ościo.j6w o czym było wla­
dowym szer-szemu kręgowi 
społeczeństwa, :mależli siE: 
tacy, k:Jt6rzy wiedząc o tym 
względnie przypuszczejąc, że 
przedmioty sprzedawane 
przez sprawc~ włamań Jana 
unc71na.ra pochodzą:!: wła­
mań do kościołów poma:ga.ll 
mu w łatwym zbywaniU !'M­
nago rodzaju rzECzy jak: 
obrąc2lkf. złote, broszki, bnn­
~lety, wiffio~ na sztabkach 
rlma, serca, ko1rwiczki !'bp. 
oraz dywany i kiIimy. 

Tymi wspólnikami umotH­
wiają.cymi dokonywania pro­
cederu przestępczegO' przez 
J. LenC7lllara są: jego żona 
Marla lat 43, ld6ra zbywała 
krad%l.0Il8 rzeczy w okolicz­
nych mlaBtacch onz Julian 
Lallcld lat !i~ zam1eSZ!kały VI 
Rn8zowie Uil; Obrońc6y.r Sta­
li.Qpadu.'n - bez ,taleiQ 

tr6dła utrzymania, trudnIący 
się wyłątznie handlem na 
"czarnym rynku", który 
sprzedawał nabyte cd LEn­
czna·ra różnego rodzaju de­
wocjonalia. Rzeczy te sprze­
dawał wespół z J6zefem Mąd 
rzakiem zami eszrkałym w Nie 
chobrzu nr 262 (pow. Rze­
sz6w). - U J. Mądrzaka zna­
leziono r6wnież dywan po­
chodzący z ostabniego włama­
nia do kościoła Chrystuaa 
Kr6la ~w Rzeszowie. 

Na teTenie pow. przemys­
kiego dokonano osta1ln!o 3 
włamań do kościołów. W 
dniu 12 czerwca br. został 
za.trzymll!PY i areszmW1lllY 
Wład.ysław Kuras lat 19, la­
mies7!kały w Ta,mawce pow. 
Przemyśl, pozostaj ący na u­
trzym3niu rodziców, który 
dokOQ'lał włamania do kośclo 
ła w Tarnawce, skąd ukradl 
ze skarbonek 1152 zł. 

Ponadto został ujęty spraw 
ca usiłowania włamania do 
kościoła w Gorlicath 1 kated­
ry w Tamowie - Władysław 
Tutaj lat 36. Włady­
sław Tutaj, będąc w koś­
ciele podst~pn!e udał atak 
sercowy I w miejscu akry­
tym - "omd.lewa". Po zam­
kn!ęc\1t.l. kościoła w goozicacl1 
noonych dokonlUJje Wradzle­
ży. 

Ci W\S~y ~rawcy wła­
mań zostali ujęci przez MO. 
Ich spT8wa znajduje sili w to 
ku śled2ltwa. W nie<il:uglm 
czasie staną on1 przed sądem, 
g<hie od,powiadać będą za 
popełniOQ'le włamania i kra­
dzieże w wielu kościołach_Da 
szego wo.1awództwa. 



NOWINY RZESZOWSKIE Nr 154 (1882) 

Były agent "dwójki" i gestapo Alfred Jaroszewicz przed Sądem Wojewódzkim w ·Warszawie 
(Ciąg dalszy ze str. 1) 

nia ruchu komunistycznego 
i antyfaszystowskiego. 
Oskarżony J aroszewiczpró 

bował w prowokacyjnych ce 
lach , nawiązać kont<lkty z po 
szczególnymi osobami zwią­
zanymi z ZNMS i KPP. 

Próby te nie dały jednak 
rezultatu, gdyż ich prowoka­
cyjny charakter został szyb­
ko rozszyfrowany, 

JEdna z prób prcwokacji, 
zakro,jonych na SZE'rS'zą skalę 
miała na celu skompromito­
wanie konsulatu radzieckie­
go. Oskarżony. przy współ­
udziale pracownika sam. 
ret inf. Igna<:ego Brzeskiego, 
którEgo osobiście w!!lrowadził 
do "d'wójki" i jego agenta 
Mi'kulskiEgo, pode,imował kil 
ika,krotnie jEsienią 1924 T . 
próby pozyskania zaufania 
urzędników konsulatu ra­
dzieckiego, aby nakłonić ich 
do odbycia spotkJań w dogod­
nym clIla ,.dwójki" miejscu 
na terenie Wa,rszawy i dorę­
czyć im spreparowane "doku­
menty". Plan. ustalony przez 
osk. Jaroszewicza z kpt. Gra 
fp.m, przewidY'wał iż w wy­
padoku gdyby pracownicy kon 
!u1atu radzieckiego przyjęli 
te "dokumenty" - oczekują 
cy w zasadzce agenci sam. ref. 
inf. mieli dokonać ich aresz­
towania, Prowo'kaoj,a ta spa 
liła oczy·wi,ście na panew{:e 
gdyż pracow,nicy konsulatu 
radzieckiego odrz;uciJ,i te pro 
pozyoje. 

Osk. Ja'rosz,ewicz instru­
~wał ~odlległą mu sieć agen­
tu!'la,lną w kieruniku ro·zpra­
cowywania ogni'w organiza­
cyjnych KPP, werbował a­
gentów i polecał lm organi'lO 
wać komÓI'lki KPP w jedno­
stkach wojskowych dla ce­
lów prowokacyjnych. Oslro.r­
żony opracowywał również 
1·nstl'llllkcje, wydawał polece­
nia oficerom informacyjnym 
w sprawie skiUJtecznego zwal 
ezmia l'Uchu komunistyozne 
go w jednostkach i uJ!Jrzymy­
wał ścisły !k:onta1k;t z cywił­
nymi włade:ami polirtycznymi I 
w tym za,kiresie. W wyniku 
&iała'lności oskarżone,go i 
podaegłego mu apa,ratu oraz 
na podstawie meldunków u­
zyskanych od pozostaj ącej do 
jego dyspozycji .sieci konfi­
dencjonalnej i od ofice'rów 
informacyjnych - sam. ref. 
inf. DOK I ,przeprowadził sze 
reg a'resztowań w cenl\1ral­
nyoh i terenowych ogniwach 
KPP. 
Oskarżony osolbiście wer­

oował agentów I udzielał im 
szczegółowych instrukcji do­
tyozących stosowania prawo 
kacji i w ce1u li'kJwidJOwa,nia 
komórek komuniistycznych w 
wojsku. 

W latach 1927-1931 sarn. 
ref. inf. dokonał sze!l'egu pro 
w~kacji w jednostkach woj­
skowych na terenie Wa~sza­
wy. Prowoiklacje te polegały 
na rOZ'rz'UCaniu ulotek komu 
nl.stycznych na terenie koszar 
oraz na podil'ZJU'Can~u tych u­
lotek: przez 8Igentów upamo 
nym żołndemom. Prowokacja 
mi na terenie 36 p. p. i l 

DOK w Warszawle kierował 
oSOO;śc.iE oskarżony. Wręczył 
on SWEmu wsoółoracownik c ­
wi Brzeskiemu' około 100 
sztuk ulotEk kGmun:stycz­
nych, polEcc:jąc mu za pc­
średnir:twem po zr. st<,j~::ych 
na usługach sam. ref. int 
kpt. Jana S2w:ckiEgo lognit, 
mi~trza .Jana F i': al'l-,cwski€go 
roznucić je ' na terenie ko­
szar 3G p. p. i I DOK. W re­
zult8cie 2resztow~nych zo­
stzło 111 żcłn;erzy. N8 tErEn ie 
I DOK ogniomistrz Fijałkow 
ski wleży' pJ.:k uiotEk do pJa 
szcza pewnego kaprala, któ­
ry został aresztowany i ska­
zany na 4 lata \\lięzienia. 

W identyczny Spcs(';b prze 
prowadzcno prowokacyjne a­
resztowania żołnierzy 72 p. p. 
w Radomiu i 1 pułku lo1ni­
czego. 

Gdy w 1929 r. aresztowa­
no kilku członków jednego z 
centralnych wydziałów KPP 
w Warszawie, a w 1930 roku 
kilku członków KPP w Rem· 
bertowie ~ osk. Jaroszewicz 
osobiście przesłuchiwał za­
trzymanych, których następ 
nie sąd skazał na kary wię­
zienia. 

W latach od 1927 do wrześ 
nia 1939 r. osk. Jaroszewicz 
zajmował kierownicze stano 
wiska w stowarzyszeniu U­
rzędników Państwowych i w 
Stowarzyszeniu Pracowni­
ków Umysłowych Przemysłu 
Państwowego, a w 1932 r. 
objął stanowisko kierowni­
ka referatu ochrony w sam. 
ref. inf. Do zadań jego, jako 
kierownika tego referatu na 
leżało rozpraco\vywanie 
zwalczanie ruchu komunisty 
cznego w zakładach zbroje­
niowych na !erenie DOK I. 
W tym celu oskarżony in­
struował szefów bezpieczeń­
stwa posZczególnych zakła­
dów, kierował ich antykom\.! 
nistyczną działalnoocią, wyda 
wał opinie o osobach zatrud­
nionych oraz ubiegających 
się o pracę w przemyŚle zbro 
jeniowym i podejmował 
wszelkie kroki, aby nie do­
puszczać do pracy osób o po­
glądach lewicowych, bądź 
zwalniać takie osob:\', jeŚli 
już pracowały. 

W latach 1932-34 pod bez 
pośrednim kierownictwem 
osk. Jaroszevńcza i na pod­
stawie jego materiałOw o­
raz meldunków szefów bez· 
pieczeństwa - przeprowa­
dzono likwidację ogniw_KPP 
m. in. w Państwowych Zakła 
dach Lotniczych, w Zakła­
dach Skoda na Okęciu i w 
Wytwórni AmUll'licji nr 2 w 
Rembertowie. Aresztowano 
wówczas kilkunastu człon­
ków KPP, którzy skażani zo 
stali na kary długoletniego 
więzienia. 

. W" 1934 r. JaroszewiCZ' ob­
jął stanowisko dyrektora ad­
ministracyjno - handlowego 
Państwowych Zakładów In­
żynierii "Ursus". Na stanowi 
sku tym podlegały oskarżo­
nemu m. in. działy personal­
ny i be7JPieczeń$twa. 
Oskarżony osobiście 1 przez 

specjalnie do tego celu wyty 

Zmiana zasad premlo.anla 
wbudownieIwie 

przyczyni się do podniesienia jakości 
I terminowości rob6t 

r (Dokończenie ze str. l) 

ty budowy będą niższe od u­
stalonych w kosztorysie. Na 
premie za obniżenie kosztów 
budowy obiektu przeznacza 
się do 20 proc. uzyskanej o­
szczędności. 

PREMIE DLA 
PRACOWNIKOW 
ZJEDNOCZE~ 

PRZEDSIĘBIORSTW 
ZARZĄDOW I 

( CENTRALNYCH ZARZĄDOW 
BUDOWLANO-MONTAZOWYCH 

Pracownicy tych jednostek 
będą premiowani za wyko­
nanie kwartalnych planów 
zadań rzeczowych (oddawa­
nle obiektów do użytku), pod 
warunkiem nieprzekroczenia I 
zatwierdzonego planu kosz-
tów. . 

Premia w pełnej wysoko­
ści 40 proc. może być wypIa 
eona pod warunkiem wyko­
nania w 100 proc. kwartal­
nego pla.nu oddawania do u­
żytku obiektów, podstawo­
wych węzłów lub etapów. 
Zjednoczenia otrzymują peł-

ną premię kwartalną pod wa 
runkiem nieprzekroczen1a za 
twierdzonego planu kosztów. 
Przy zwiększonym wykona­
.niu pla.nu ponad 100 proc. 
premia powaimie wzrasta. 
Górną granicę premii-

60 proc. (przy 105 proc. wy­
konania planu) ustalono za­
równo dla pracowników wy­
konaws·twa, jak również dla 
pracowników i<I1ŻYnieryj ,no.­
technicznych W administra­
cyjnych jednostkach budow­
lano-montażowych, co ma na 
celu zapobieżenie szturmo­
wości i przestrzeganie zasa­
dy właściwego ustalania pla­
nów. 

Premia kwarlaLna może 
ulec zmniejszeniu w przypad 
ku niewykonania w 100 proc. 
kwartainego olanu oddawa­
nia do użytku najważniej­
szych obiektów. Możliwe jest 
nawet całkovńte pozbawie­
nie premii. Premia ulega 
zmniejszeniu w zjednocze­
niach. w wypadku prZekro­
czenia pla<I1u kosztów. 

powanych pracowników 1'0;:­
pracowywał konfide:1cjonal­
nie nastroje pracowników, w 
szczególności przejawy dzia­
lalności komunistycm"j. lJ .. 
zyskane informacje 0:;karż0 ' 
ny prZEkazywał de ,:;m. ref. 
inf. DOK I craz do urzędu 
sJe::lcze!',o P . P. w Warsza­
wie. IN niektórych wyprd­
i,ach wyko.rzystywał te infor 
mac,ie we własnym z<.ikresi~ . 

powodując zwolnienie z pr <: 
cy osób podeirzanyc)' o sym 
patyzowanie z ruchem komu 
ni stycznym. 

Osk. Alfred Jaroszewicz 
cieszył się dużym zaufaniem 
swych przełożonych, m . in. 
zastępcy szefa oddziału II 
sztabu głównego ppłk . Meye· 
ra, z którym pozostawał w 
bliskich stosunkach towarzy 
skich. Do. organów "dwójki" 
oskarżony wprowadził rów­
nież swego. brata, Władysła­
wa. z zawodu lekarza; zo­
stał on sklero.wany .dzięki po 
parciu ppłk. Meyera do pra­
cy w samodzielnym referacie 
technicznym - najbardziej 
zakonspirowanej komórce od 
działu II. zajmującej się za­
gadnieniem stosowania środ­
ków toksycznych i bakterio­
logicznych dla celów dywer­
sjI i sabotażu przeciwko 
ZSRR. 

Z początkiem 1940 r. osk 
Jaroszewicz rovpoczął dzia­
łalność w ~Qmendzie Głów­
nej Związku Walki Zhrojnej. 
W ramach tej działalności u­
trzymywał on do końca 1941 
raku, śdsły kontakt z · płk. 
Pełczyńskim, pseudonim 
"Grzegorz", szefem oddZIa­
łu II KG ZWZ. Od Pelczyń­
skiego otrzymywał oskarżo­
ny wytyczne dla zwalczania 
organizacji naroooVl'O - wy­
zwoleńczych i przekazywal 
mu informacje o rozpraco­
wanych człO<l'lkach organiza­
cji lewicowych. 

W tym okJresie osk. JalI'o­
szew!cz wespół z szE,regiem 
pracowników "dwójki", .jak 
BogusłaJWem Buczyńskim, 
Włodzimierzem Lechowi-
czem, stanisławem, Nienal­
towskim, zorganizował dy­
wernyjną grupę, której za­
daniem było: wkraść się w 
zaufanie dzialaczy antyfaszy 
stows1tich, w · od(powied<I1im 
momenoie wejść do' partii ro­
botniczej i kontynuować w 
jej szeregach prowokacje 
dywersje. 

Przy czyamym poparciu 
Mariana Spychalskiego wy­
mienionY'ffi "dwójkarzom" ~ 
osk. Jaroszewi.czem na cze­
le - mającym długoletnie 
doświadczenie w organizo­
waniu dywersji i prowokacj! 
udało się przedostać do Gwar 

W yobraźcie IIObie c:r:łowie 
100, kt6ryoburza się na 

zarzut, iż w jego głowie zro­
dził się jakikolwiek zamysł 
prowokat01'ski, człowieka -
mHośnika PTawdy, organiza­
tora korp01'acji studenckiej 
pod nazwą "Prawda" (w ję­
zYku starogreckim), czlowie 
ka azczerego i prosto Unijne­
go, o przekonaniach socjali­
stycznych i sympatii do naro 
du rosyjskiego. Tak scharak­
teryzował siebie wczoraj 'ID 
pierwszym . dniu PTocesu 
przed Sądem Wojew(5dzkim 
dla m, st. Warszawy ALfred 
J /lf'oszewicz. Czy człowiek o 
takiej charaktery6tyce m6gł 
być przez 17 lat pracowni­
kiem sanaCVjnej "dwójki?". 

Przypuszczenie takie jest 
wręcz absurdalne. 

Bo przecież osławiona 
"dwójka" - II oddział szta­
bu głównego - odgrywała w 
międzywojennej Polsce zupeł 
nie specyficzną rolę. Zgodnie 
z tradycjami piłsudczyzny, 
kt6rej szef rozpoczynał swo­
ją kanerę potuyczną jako a­
gent aust7'iackiego 'wywiadu 
(HK - ::;teHe w Krakowie), 
"dwójka" stała się SWoistego 
rodzaju o~rodkiem politycz­
nym, "szkołą polityczną", w 
kt6rej odbywali staż wszyscy 
cZołoWi działacze sanacyjne­
go faszyzmu - Beck, Sła­
wek, Pieracki, Kościalkow­
ski, Miedziński, Hol6wko i 
wielu, wielu innych. ,,Dw6j­
kace wiernie służyła swoim 
mocodawcom - najbardziej 
reakcyjnym sferom wielkiego 
kapitału i obszarnictn.va, mia 
la. swoich ludzi wszędzie, sto, 

dii Ludowej, a nawet zająć 
kie;ownicze slanowisi-;:" 'N 

oddziale inIormacJ l Szt.abu 
GłÓWnEgo GL, pcdporz.jdko­
wanym Spychalskiemu. Swą 
przyna!Eżposc GO GL os~<: Ja­
l'oszewk:z wykorzystał m. in . 
do przekazywania informacji 
z tere,nu GL Peł cl:yl1sb.mu l 

organizacjom pGdziemia 10n­
dY!1S'kicgo, gdzie z a j mował 
kiE rownicze sta·:1owiska. 

W 1942 roku oskartOflY ob­
jął w kcmEndzie' giównlJ AK 
s tanowisko sekretarza gene­
ralnego prZEmysłu wojennE­
go, inni zaś uczestmcy "dwój 
karskiej" grupy, jak Lecho­
wicz, NiEnałtowski, st3m;1\ 
na czele przestępczej organi­
zacji terrorysty,czno - dywer­
syjnEj "Start", gdzie przy 
czynnEj pomocy gestapo, or­
ganizowali morde'rstwa człon 
ków i sympatyków PPR 
GL. 

Równolegle z d~iałalnością 
prowokacyjno-wywiadowczą, 
prowadzoną w myśl wyty­
c1!nych PełczyńskiEgo - o­
skarżony nawiązał na płasz­
czyźnie walki z ruchem na­
rodowo wyzwolel1czym 
wspól;pracę z funkcjonariu­
szem gestapo Wernerem, 
przekazując mu meldunki in­
formacyjne, dotyczące roz­
pracowywanych osób ze śro­
dowiska PPR, GL i AL. 

W przewidywaniu wyzwo­
lenia Polski prze\!: Armię Ra­
dziecką osk. Jarosze,wicz we­
spół z Lechowiczem jeszcze 
w 1943 roku stworzyli dla ce­
lów dywersyjnych "dwójkar­
ską" grupę zwaną przez nich 
pra'cowniczą. Po wyzwoleniu 
Lechowicz wmowi! działal­
ność tej grupy, w skład któ-

rej wchodzili fu. in. etatowl 
pracownicy oddziału II i je­
go Wspó~pl'acGwnicy: osk. Al­
fred Jaroc;zEwicz oraz skaza­
ni wyrokami sądu PRL 
Witold Pajor, Stanisław Nie­
nałtovvski, FrC!:'.c'sL:E k Chmie 
lEwski, Antoni Łasz';!ewicz, 
KazimiErz Moczarsk i. 

"Dwójkarska" 1,ru[-3 Le­
chowicza - J aroszl:w;cza C1-
zyskała po wyzwoleniU kra­
ju przy poparciu Mariana 
Spychalskiego d<llsze moili · 
wości dywersyjnej działaln'J 
SCl, przystosowanej do no­
wych warun!;ów i ol:;jiczonej 
na długą metę. 

W okresie or) jesieni 1945 
r. aż do chwili aresztowania 
oskarżonego Jaroszewicza o­
raz Lechowif'za "grupa pra­
cownicza" odbywała zebra­
nia, na których Lechowicz i 
osk. Jaroszewicz wytyczali 
kiE:runkl prowadzenia dzia­
łalności dywersyjnej i szkod 
niczej na stanowiskach w a­
paracie pp,ństwowym . 

Zgodnie z tymi wytyczny­
mi szereg członków grupy 
podięło starania dla objęCia 
odpowiedzialnych stanowisk 
państwowych. I tak osk. Ja­
roszewicz został. dzięk i po­
parciu Mariana Spychalskie­
go, dyrektorem departamentu 
Ministerstwa Aprowizacji, a 
następnie wiceministrem, te 
chowicz w początkach 1946 . 
roku otrzymał za pośrednic­
twem Spychalskiego stanowI 
sko dyrektora departamentu 
osiedleńczego Ministersh';a 
Ziem Odzyskanych, gdzie re-o 
alizował sprzeczną z intere­
sami narodu i wrogą masom 
ludo,wym politYkę w dziedzi 
nie osadnictwa, polegającą 

na zapewni.eniu uprzywile-

jowanych pozycji klasom wy 
zyskującym. W 1947 roku Le 
chowicz, dzięki poparciu Spy 
chalsk;ego, został mini\Strem 
aprowizacji. 

Osk Jaroszewicz oraz Le­
cho\ ... ·:cz wysunęli z kolei na 
Odp01iTiedzialne stanowiska 
w araracie pal1stwowym in­
nycr "dwójkarzy" i prowoka 
toró\v. jak np. Stanisława 
Nienałtowskiego i b. komisa 
rza policji granatowej Cze­
sła wa Jacynę, którzy skaza­
ni. zostali następnie. wyro':. 
kam i sądu PRL. 

Osk. Jaroszewicz, podo.­
b nie j ak pozostali członko­
v,ie grupy "dwójkarskiej", 
skrzętnie ukrywał przed wla 
dzami państwowymi swą 
zbrodniczą przeszłość, co po­
twierdza wrogie intencje! 
przestępczy, dywersyjny cha 
rakter ich działalności. 

"Dwój karska" grupa oskar 
żonego Jaroszewicza oraz Le 
chowicza mogła tak długo 
r.rowadzić swą dywersyjną 
aziałalność dlatego, że korzy 
stała z wydatnej pomocy Ma 
rlana Spychalskiego, który 
nie tylko skrzętnie ukrywał 
przed partią, rządem i wła­
dzami bezpieczeństwa ich 
faktyczne oblicze i dywer­
syjną działalność, wysuwał 
ich na odpowiedzialne stano 
wiska państwowe, nadawał 
wysokie odznaczenia i stop­
nie wojskowe - ale ugrun­
tował także ukutą przez nich 
legendę o ich rzekomych u­
sługach oddanych ruchowi 
demokratycznemu w okre­
sie przedwojennym! w cza­
sie okupacji. 

Po odczytaniu aktu oskar. 
żenia sąd przystąp.ił do prze­
słuchiwania oskarżonego. 

Wytrawny ({dwójkDrz~_ przyznaje się do winy 
Oska,rżony Alfred Jarosze­

wicz przyznaje się do winy 
i odpowiedzialności za to, iż 
swoją przedwojenną działal­
nością przyczynił się do fa­
szyzacji życia w Polsce ' i klE: 
ski wrześniowej oraz do d,y­
wersji politycmej po wyzwo 
leniu kraju. Oskarżony nie 
przyznaje się natomiast do 
współpracy z gesta,po, j alt 
również wysuwa szereg za­
strzeżeń odnośnie poszczegól 
nych zarzutów, zawartych w 
akde oskarżenia . 

Oskarżony, przedstawiaj ąc 
się sądowi jako "pryncypial­
ny SOCjalista" twierdzi, iż 
nigdy nie był członkiem 
POW, ale, po przedłożenIu 
mu jego legitymacji Związ­
ku Peowiaków przyznaje, że 
brał udział w akcjach poli­
tycżnych POW. Jaroszevńcz 
wyjaśnia następnie, że w I 

nowila O1'gcmizac;ę, którll m 
gl6wny i najważniejszy sw6j 
cel uważała walkę z tvszel­
kim postępem, z ruchem ro­
botniczym, z partią komuni­
styczną, ze Związkiem Ra-

Z sali sqdoweJ 

1922 roku, po maturze, roz- 1 
począł pracę w oslawlonej 
"dwójce" w referacie narodo 
wościowym samodzieJn ' o ra 
feratu informacyjnego DOK 
I. Jaros2Iewicz' usiłuje przeko 
nać sąd, iż rozpacząJ , pracę 
rzekomo nie orientując się 
w charakterze i dzia!alnoscl 
"dwójki". 

Okres przed.wojenn j dzia­
łalności Ja'roszewicza to jak 
wyn:ka z jego ZEznań, okres 
następującej jedna po dru­
giej prowokacjI. Pl1Zez cały 
czas Jaroszewicz - jak sam 
stwierdza - skrzętnie poszu 
kiwał kontaktów z działaoza 
mi ruchu robotniczego, a w 
szczególności z działaczami 
KPP. M. in. za pośrednic­
twem swego przyjaCiela Bo­
gusława Buczyńskiego, kon­
fidenta "dwójki", oskarżony 
próbował rozszerzyć swe zna 

wa oparta TUl faktach - cha 
rakterystyka Jaroszewi'cza, 
jakiej dokonal prokurator w 
akcie oskarżenia, doskonale 
zgadza się z tym, co wiado­
mo powszechnie o "dwójce". 

Besnadsiejng ehwgf 
"dwójkarsa'~ 

dzieckim; Wszelkie koncepcje 
polityczne monopolistyczne­
go kapitału np. zbliżenie poli 
tyczne sanacyjno-hitlerow­
skie, dążenie do sojuszu Pol­
ski z Trzecią Rzeszą i zorga­
nizowania wspólnej wyprawy 
na Wschód, na Związek Ra­
dziecki, znajdowały w II od­
dziale gorqcych orędowni­
ków. 

Do zwykłego arsenału środ 
k6w działania "dwójki" nale 
ź,?,ły: skrytobÓjstwo, dywer­
sJa, prowokacja, robota roz­
bijacka w organizacjach ro­
botniczych, rozpalanie i pod 
niecanie waśni narodowościo 
wych. 

Jasne jest więc, że charak­
te!'ystyka jaką sobie wysta­
w!ł wczoraj Jaroszewicz kt6 
ry przyznał, że bYl wieiolet­
n~~ funkcjonariuszem "dwój 
kl nie godzi się z celami, 
dzialalności4 i metodami 
"pracy" II oddziału tak sa­
mo,. jak woda nie godzi się z 
ogmem. Natomiast prawdzi. 

Jaroszewicz uczestniczył w 
'"o bocie P. O. W., brał udział 
jako ochOtnik w wojnie prze 
ciwko ZSRR w roku 1920, 
pracowa! tv samodzielnym re 
teracie informacyjnym 
D. O. K. 1 w Warszawie już 
od 20 roku życia, próbował 
zorganiZOWać prowokacje w 
stosunku do prCJ:Cowników 
konsulatu radzieckiego, pod­
rzuca! ulotki o treści komuni 
stycznej upatrzonym z góry 
żołnierzom, których skazywa 
no na tej podstawie na lata 
więzienia, przesłuchiwał are­
sztowanych. komunistów, o­
pracowywał instrukcje anty­
komunistyczne, usuwa/ robot 
ników o postępowych przeko 
naniach z fabryk zbrojenio­
wYch, rozbijał ruch zawodo­
wY. A ,później w czasie oku­
pacji Jaroszewicz przenika 
do organizacji antyfaszystow 
skich i "rozpracowywuje" je 
na rzecz II oddziału AK oraz 
gestapo, wreszcie wciska się 
na wysokie stanowiska do a­
paratu państwowego Polsld 

jomości i zdobyć zaufanie 
działaczy komun!stycznycn. 
Jak jednak stwierdza sam 
Jaroszewicz - w większości 
wypadków próby te nie przy 
nosiły żadnych rezultatów. 
Oskarżony zeznaje, że 

wśród ludzi wciągniętych 
przez niego do pracy w 
"dwójce" byli również jego 
dobrzy znajomi: Lechowicz, 
Nienałtowski i inni. 

Najlepszą opinię o oskar­
żonym, jako wytraWlllym 
"dwójkarzu" wystawił w 
swoim czasie jego zwierz­
chnik w sam. ref. inf. Iq)t. 
Malanowicz. W opinii tej, 
znajdującej się w aktach 
sprawy, stwierdzono, iż J d­

roszewlcz dobrze wywiązuje 
się ze swych obowiązk6w w 
"dwójce" i W)"kazuje dużo sa 
modzie1ności i inicjatywy, 

Rozprawa trwa. 

Ludowej. WszystkiEl te fak­
ty - to klasyczne metody 
działania "dwójkarza", to 
niezbite świadectwo, że AL­
fred Jaroszewicz był nieod­
rodnym wychowankiem swej 
organizacji, wiernym jej za­
sadom i metodom działania 
aż do chwili, gdy organy bez 
pieczeństwa p%żyły kres je 
go zbrodniczej działalności. 

Toteż nic dziwnego, że gdy 
już w pierwszym dniu roz­
prawy prokurator zaczqł py 
taniami przypierać oskarżone 
go do muru, konfrontować 
poszczególne fragmenty ze­
znań, przytaczać oświadcze­
nia złożone w śLedztwie, Jaro 
szewicz zaplątał się w słeci 
swych nieprawdopodobnych 
kłamstw. Szeroko np. rozwo 
dził się nad tym, że po rozpo 
częciu pracy w "dw6jce" po­
padł w konftikt ze ~oim su 
mieniem "socjalisty" - człon 
ka Związku Niezależnej Mło 
dzieży Socjalistycznej . Po 
spratvdzeniu dat, okazało się 
jednak, że najpierw rozwinął 
"dwójkarską" działalność, a 
później dopiero wstąpi! do 
Z. N. M. S., niewątpliwie 
już z konkretnymi zadaniami 
szpiclowskimi i prowokator­
skimi. Wczorajsza rozprawa 
obfi.towa/a w podobne mo­
menty. Oskarżony odwoływał 
więc coraz to inne ' części 
swoich zeznań, jego linia o­
brony zaczęła się łamać, pry 
skać jak przysłOwiowa bań­
ka mydLana. 

A co będzie, gdy w toku 
dal.szej rozprawy przemóWi/ł 
śwwdkowie i dokumenty? . 

J. F. Ch. 



Młodzież rzemieś!nicza pr~ygDtoWuJe 
podarkI na FestIwal 

Młodzież rzemi6śln!c7.a szko 
ląc a się w różnych zawo­
dach u indywidualnych mis­
trzów na terenie wo; . rze­
·6zowskiego, interesuje slę 

, ltbliżającym się V Festiwa­.. 
Komitety 

FrGniu Narodoweąo 
Rzeszowa 

orqambmiq zebrania 
Komitety Frontu Narodo-

wego Rzeszowa organizują 

zebrania ludności dl. omó­
w ienia budżetu i pl.:.nu gc;­
spodarczEgo Rze3z·owa l1e rok 
obecny. Ostatnio takie zebra 
nie odbyło s ; ę w Obwodzie 
nr 19 przy ul. Lwow~ldej, na 
którym radny MRN7.aznajo­
mił zebranych z prac.ą MRN 
w zakresie realizacji budżetu 
i planu gospodarczego Rze­
szowa. 
Mieszkańcy miasta 2:Yw(, 

mteresują się tym, co nowe 
go zostanie wybudowane w 
roku bieżącym w RzC'szowie. 
jakie usprawnienia i udogo­
dnienia zostaną wprowadzo­
ne w naszym mieście. W ze 
braniu wzięło udział ponad 
:zOO osób. F. S. I 

lem Młodzieży I Studentów. 
Podczas zebrań kół uczniow 
skich w poszczególnych Ce­
chach Rzemiosł Różnych mło 
dzież zapoznaje się z ży­
ciem swych przyjaci6ł w J.n­
nych krajach, ich przygoto­
waniami do przyjazdu do Pol 
ski, a ponadto przygotowuje 
szereg pomysłowych upomin­
ków dla delegacji zagranicz­
nych. 

Część tych upominków 
młodzież przekazał" już 
sv.rym kolegom, którzy w 
dniu 27 bm. wyjechali na o­
bóz Aktywu Młod7.ieży Rze­
mieślniczej zorganizowany 
przez ZLR w Warce k. War­
sza\\'y. Wśród upommków, 
na szczególną uwagę zasIu · 
gują artystyczne rzeźby w 
drzewie l metalu, piękne ka 
setk i i albumy na ' fotografie. 

Dla uczczenia Festiwalu I 
młodzież rzemieślnicza przy 
gotowuje liczne wiecZ<lrnice, 
spotkania z mistrzami I a­
trakcyjne wycieczki. M. In. 
w piervn:zej połowie lipca 
odbędzie się w Łańcucie spo 
tkanie młodrzieży z cechów 
Jarosław. Przeworsk, Rze-
szów I Łańcut. J. Ch. 

Lepsze wyniki 
w obniżce kosztów własnych 

uzyskują ekspozytury PKS 
2.073.000 zł oszczędności 

. 'IN ramach obniżki kosztów 
własnych uzyskały de 1 ma­
ja br. wszystkie ekspedycjr;> 
PKS w ruchu pasażerskim, 
towarewym i spedycji. Su­
ma ta stanowi 10 proc. wy­
pracowanych oszczędności ro 
eznie. 

Do ekspozytur uzyskują­
cych w tej ' dziedzinie naj lep 
sze \\ryniki należy Ekspozytu 
ra Tcwarowa w Rzeszowie. 
W miesiącu maju obniżka 
kosztów własnych wyniosła 
tam 545.000 zI, przy czym w 
przeciągu I półrocza Ekspe­
zytura rzeszowska spłaciła w 
całeści 1,200.000 zł długu za­
ciągniętego wobec państwa 
w roku ubiegłym. Ponadto 
Ekspozytura wykonała do 
dnia 15 czerwca . półreczny 

Czwartek 

30 
czerwca 

RZESZOW 
Dy~ur nocny: Apteka Społecz­

na nr 2 ul. Grunwaldzka 3 

Pogotowie Ratunkowe: ul. 0-
brońców Stalingradu 29 
tel. 09 J 

3traZ PoZarna: ul. Mlcld&wt- ol ' 

cza lO, teł- 08 

Kina 
APOLLO (ul. W. Hlbnera) -
Próba wierności prod. radziec­
kieJ '- godz. 16. 18,15 I 20.30 
dozwolony od 14 lat 
PRZODOWNIK - pstrowskiego 
Krzysztof Kolumb godz. 17 I 19 
WDK (ul. Okrze!) - Palom a 

godz. 17 I 19 

ŁARCUT 
ZNICZ - Okrutne morze 
(Uwaga: repertuar kin podale-

my wg In!ormacjl CWF) 

Muzea 
MUZEUM OKRĘGOWE w RZE­

SZOWIE, ul. 3 Maja 
czynne od godz. 10-15 

MUZEUM .w LARCUCIE 
ezynrre od godz. 10--U 

MUZEUM w PRZEMYSLU 
czynne od goclz. 10--15 

Teatr 
PAJIl'STWOWY TEATR ZIEMI 
RZESZOWSKIEJ - Kwadra-

tura kola - godz. 18 

W.D.K. 
WOJEWODZKI DOM KULTU­

RY zw. ZA W. ul. Okrzel 7 -
Walka młodzieży Azji i Afryki 

o niezawlsł-ośĆ narodową l 
spolecz.ną - godz. 18.30 

Seans filmÓW: Alger walczy, 
Pieśń pracy godz. 19.30 

Radio 
Program I - na fali 1322 m 
Program dnia 6.55 15.25 Wla-

plan przewozu masy towaro 
wej czyli o 15 dni przed ter­
minem. 

Do osiągnięcia debrych wy 
ników półrocznych przyczy­
niłysię w dużej mierze o­
szczędności poczynione w 
maju oraz przekraczanie mie 
sięcznych planów eksploata­
cji. 

I tak w maju wszystkIe 
ekspozytury wykonały plan 
eksploatacji w 106 proc., a 
plan obniżki kosztów włas­
nych w 8 proc. w stosunku 
rocznym. 

450.000 zł oszczędneści u 
zyskała w maju ekspozytura 
mieszana w Krośnie, osiąga­
jąc przy tym 111 proc. wyko 
nania planu miesięcznego 
przewozu masy towarowej. 

domośc! 5.05 6.00 7.00 7.40 12.04 
.5.00 20 .00 23 .00 

5.10 Poranne rozmalwśei rol­
nicze 5.30 Muzyka rozrywkowa 
5.48 Gimnastyka 6.15 Z piosen­
ką do pracy 6.33 Kalendarz ra 
diowy 6.45 Gimnasty·ka 7.15 Pol 
skle tańce ludowe 7.45 Muzyka 
rozrywkowa 8.45 Utwory skr-zyp 
cowe 9.00 Muzyka dla wszyst­
kich 10.00 Koncert popularny 
11.00 "Wesołe plo!enkl" audy­
cja dla dzieci 11.30 Muzyka 1 
aktualności 12.10 Przegllld 
'prasy stołecznej 12.15 Muzyka 
12.30 ' Tańce różnych narodów 
12.50 Audycja dla wsi 13.00 
Przerwa 15.30 "Tańce 1 zabawy 
na wczasach: audycja dla dzle 
ci 16.05 "Z dziedziny praw,ózl­
wego wróżbiarstwa" pog. 16.15 
Koncert rozryw'kowy 17.00 Z 
życia Związku . Ra~lecklego 
17.30 Walce w wykonaniu Wa­
elawa Gaya - fortepian 17.55 
Dawne polskie pieśni ludowe 
18.20 Korespondencja z zagra­
nicy 18.35 Sylwetki kompozyto 
rów - Józef EI.ner 19.40 Ra­
diowa spółdzielnia satyryczna 
20.30 Koncert życzeń dla wsi 
21.00 Odpowiedzi Fal! 49 21.12 
W przeddzień V Swlltowego 
Festiwalu Młodzieży I Studen­
tów 21.40 Reportaż Ilterackl 
22.00 Kronika sportowa 22.10 
Moje ulubione utwory.' 

Program II - na fali m ID 

Prol1ram dnia 5.30 13 .06 Wia­
domości 6.00 7.00 7.40 14.00 18.15 
21.30 23.50 

Od godz. 5.37 do U5 tram­
misja PR I - 7.45 Przerwa 13.10 
Swojsk·le melodie 13.30. "Gdy 
Sabała na gęślikach grał" au­
dYCja dla dzieci 14.10 "O złym 
czarodzieju I dobrej wróżce" dla 
dzieci 14.30 Arie I pieśni 14.45 
Muzyka rozrywkowa 15.25 Kon­
cert solistów 16.10 Muzyka ro­
syjSka 17.00 "Serce" odc. pow. 
E. Amicisa - dia dzieci 17.30 
, .. Na warszawskiej faU" 18.00 
MongolSkie melodie ludowe 
18.45 Zwierzeni4 dobrego przy­
jaciela 19.00 Muzyka 1 aktual­
ności 19.25 Wiersze Michała 
lsakowsklego 19.40 PMnajemy 
style muzyczne 20.30 "Wyciecz 
ka na Ssn MIniato" słuch. K. 
Barnasia 21.50 Muzyka tanecz­
na 22.20 , . R~kopls dla wnuków" 
odc. pow. G. Bojanowsklego 
22.40 Z naszych lal koncerto­
wych. 

~zy W dalsZYD1 ciągu W pierwszych dniach 
lipca wejdzie na ekran ki 
na "Apollo" w Rzeszowie 
nowy francuski film 
,.Pierwszy po Bogu". 

b~dziemy przepłacać? 
Kupiłam na rynku - po­

ks,Z'ała mi zna.joma dużą to.rbę 
świeżych pachnących truska 
wek. Już potaniały - 10 zl 
za kilogram. 

Gdy zmalazlam się na ryn­
ku była 7.30. Truskawki ko 
sztowały już 14 zł. Trudno 
kupiłam . Ale już o godz. 8.00 
cena podniosła się do 16 zł . 
Mimo to stragany ciągleeb­
lE'gane były przez kupują­
cych te same, ale droższe 

Zapisz SIę 
do Izkoly 

dla dorosłych 
Lekcje szkolne w liceach 

ogólnokształcących dla do­
rosłych prowadzone są w go­
dzin~h wieczornych. W Lic. 
Ogólno dla dorosłych przy ul. 
Szepena w Rzeszowie wykła­
dy rozpeczynają się o go­
dzinie 16.15 kończą się o godzi 
nie 19.30. W tygodniu 
wypada więc 20 godzin lek­
cyjnych z czego. 17 na zajęcia 
nermalne, a 3 na. za.jęcia kon­
lIultacyjne, wyjaśniające trud 
noścl z zakresu peszczegól­
nych partii materiału pre­
gramowego. W nauce poma­
ga ucznIem samorz.ąd ucz­
olowskl przez sp~c.ialne zes-I 
poły samopomocowe. i 

Szkoła prowadzi naukę w I 

rocznych kla.sachllcea.lnych 
(VIU, IX, X I xn. Egzamin 
dojrzałeścl daje zupdnie te 
!lamIl uprawnienia., jak I 11-
ceum mledzieżowe. 

jest bezpłatna. 
Nauka 

Zapisy na rok szkolny 1955 
- 56 odbywają.slę w godzi­
n~h popołudnIowych od 
15.00 do 20.00 -w l>iurze dy­
rekcji w gmachu szkolnym 
przy ul. Szopena 11. Tu tez 
mo ma uZ'Ysk~ bUższych in­
formacji I wskHówek. 

Ze sportu 

już o 6 zł truskawki w n ie­
mniejszych ilośoiach znika­
ły w to['bach i kosz-ach. Pra w 
dopodebnie sytuacja nie 
uJegłaby =wnie gdyby ce­

Na zdjęciu: Jedna ze 
scen tego świetnego fil­

(bem) I mu. 
~ Foto - CAF-CWF 

kurtuazja PSS pochłonie je­
szcze dużo pieniędzy miesz­
kańcom Rzeszowa. 

ny skoczyły jeszcze wyżej . r------~­
Fakt nieco dziwny. Co tak ~ 
przyciąga wiernych dotych­
czas klientów PSS do ryn­
kowych straganów? Czym tLI . 
maczyć wreszcie, że truskaw !) 
ki sprzedawane w sklepach I) 
PSS mimo niższej ceny alli \ 
w polowie nie cieszą się II . 
takim powodzeniem? \) 

Wyjaśnienie nie jest trud-I) 
ne wystarczy przejść się nie ) 
co po wszystkich sklepach, ~ 
PSS. Okazuje się, że już o I f 
godz. 10 w sklepie nr 14 nit: ) 
ma truskawek nie mówiąc · 
już o czereśniach, bo tych I 
nie ma w żadnym sklepie. ) 
W sklepach nr 18 i nr 23 tru 
skawki są. Prawdopodobnie ) 
dlatego, że nikt nie odwa- ) 
żył się ich kupić. Drobne 
niedojrzale, nIeświeże, 510- ) 

wem zupełnie wybrakowane. ! 
I ta'k ie ŁY1.kO moż>na znależć 
w skłepach PSS. Jedynym 
choć i to nie zawsze wyjąt-
kiem był' .,DeLika,tesy" obfi- K·':···"'''':",'",:.w;",,,·,··::, 

cie zaopatrzone w dobre, ~~~---- -~~­
świeże czereśn : e i truskawki 
Trudno jednak by "Deli:k.ate­
sy" zaspokoiły potrzeby na­
szego . miasta. I tu rz€szow 
skie przekupki wyka;:ały sl~ W 
większą znajomością han­

Coraz wLęcej uczni6~Jv 
szkołach dla pracujqcy h 

rilu ni?: dystrybutorzy PSS. 
Sezon owoców tak obficie re 
prezentowany na rynku, w· 
sklepach przedstawia się bar 
dzo słabo . Caly / ciężar za­
opatrzenia miasta w owoce 
spadł wy!ączni€ na rynek. 
Dlatego też przekupki śm:. a­
lo skorzystały ze słabej kon­
kurencji podnosząc ceny do 
zawrotny:h w y 7yn. wiedząc, 
że i tak chęć kupna świe­
żych i dobrych owoców bez 
trudu przez'wycięży zdrowy 
rozsądek, podczas gdy PSS 
usłużnie rezygnuje z dosta­
wy dobrego gatunku truska­
wek. Nie chcemy przeWidy­
wać ale wydaje się nam, 
że jeśli dalej tak p6jdzie 

Szkoły podstawowe dla 
pracujących w mieście i na 
wsi objęły w br. szkolnym 
kształceniem ogółem 2.543 lu 
dzi pracy. Z tego klasę 7 u­
kończyło 753 osoby na wsi, 
a 429 osób w mieście, co 
wynosi ogółem 1.182 absol­
wentów. W porównaniu z ro 
k iem poprzednim widzimy 
wzrost absolwentów w kla­
sach siódmych o 21 proc. 
Powstały nowe punkty 

szkolenia ludzi pracy przy 
ich zakładach: w Dębie, Go­
rzycach, Skopaniu, Gliniku 
Mariampolskim i FabryCe 
Srub w Łańcucie. 

W zakresie kształcenia lu­
dzi . pracy w ramach progra-

mu pełnej szkoły podstawo­
wej w roku szkolnym 1954-
1955 poważne osiągni <;,c i a u­
zyskano przez przygotowa­
nie do egzaminów eksternisty 
cznych w op?rciu o szkolenie 
w zespcłach przygotowaw­
czych i samokszta tcenio­
wych. Dzięki tej form Ie 
kształcenia UzYskano dQdat­
kowo 256 absolWEntó w kla 
sy 7 i ponad 100 ebternis­
tów, ktĆJrzy złożyli egzamin 
W częsci przedmiotów pro­
gramowych . 

Sporlowcy we współzawodnicIwie festiwalowym 

Licea oj;; ólnoks=ta łcą ce dla 
procuiących wyszkcliły w 
roku b i eżącym 1000 lud zi prs 
ey. W planie 5-l etn im p.·ze­
widuje się wzrost ii czby u­
czniów o 20 Droc. Powstaną 
nowe licea dla pracujących 
w I\li e l ~u i ~8hi e . '\'.'7·,c:3ia 
liczba ah 30 1 l'ćedów ze 156 w 
roku ubiegłym do 203 w ro­
ku bieżącym. 

LUdowy Zespół Sportowy w 
Dobkowlcach również bierze u­
dzial we współzawodnictwie fe­
stiwalowym. Jego członkowie 
zobowiązali się przepracować 250 
roboczo-dni w miejscowym PGR 
Zamlechów. 

Podczas gromadzkich zawodów 
lekkoatletycznych w pow. sanoc 
klm Komański i Wideta z LZS 
Zarszyn uzvskal1 w biegu na 100 
m po 12,7. Wideta pchnął kulą 
na odległość 13 m, a Pieczkow­
&Id rzucił oszczepem 36 m . W 
czasie zawodów strzeleckich naj 
lepszy wynik uzyskał Ziem ba-
48 pkt na 50 moZl1wych. Ogółem 
w <~artakladach atrzeleaklch I 
lekkoatletycznych startowało &S6 
zawodników. Uzyskano 11 klas 
aportowych . 

W tyle nie pozoatal1 lportow­
c~ zrzeszenia HKolejarz", któ­
rzy podj ęli szereg cennych zo­
bowiązań. 

Tak np. członkO\\'le koła Ipor 
towego Kolejarz w JarosławiU 
wbowlllZSll się zdobyć 20 proc. 
Więcej odznak SPO niż to prze­
widuje plan roczny oraz o 15 proc. 
więcej klas aportowych. Prócz 
tego postanowll! przepracować 
150 roboct.o-godzin prźy budo­
wie parku kultury. 

Sportowe" KS "Kolejarz" 
Rzeszów przy RMO przepracują 
350 roboczo-godzin na stadionie 
swego zrzeszenia. wybudują 
strzelnicę , tor przeszkÓd, skocZ­
nię w dal , rzutnię ora>; zorga­
nizują spartakll1dę zakładową I 
turniej tenUla stołowego O ml­
atrzostwo mialtlI Rzeszowa. / 

Na stadionie Kolejarza w SU­
romleśelu odbyła alę sparta.kla­
da szkolna zorganizowana przez 
koło sportowe "Zryw" przy Te­
chnikum Mleczat:ak1,m w Rze­
szpwle. Spartakiada organlzowa 
na była pod hasłem - "Najlepsi 
sportOWCY jadą na V Festiwal". 

Przez kilka dni cała a7Jkoła Zy­
ła spartakiadą. Podczas przerw 
w śwletllcy czy inteMlacle mó­
wiono o szansach poszczegól­
nych l!rYwowców. 

A oto kilka clekawnych wy­
ników lekkoalJetYC7d'lych. 
Wśród dziewcząt w rzucie lfTa 

naŁem zwyciężyła Irena Stola·r­
ska wynikiem 31,35, w pchnięciu 
kulI! pierwsze mleJace zajęła Da 
nuta Mac!ołek 7,15, w skoku w 
dal Grażynka Rec - 3.80. Bieg 
60 m wygrała Tereca KoUsz -
9,3. 
Wśród chłopców Edwsrd Gu­

zik rzucił granatem 53,55 m oraz 
pchnął kulą na odległość 10,60 m. 
Ten aam zawodnUc: w akoku w 

dal uzyskał UD l w biegu na 
100 m czas 13,2. 
Młodzież tego Techn1kum zdo­

była 85 odznak złotych I 23 srebr 
ne. 

Dla uczczenia V Festiwalu Ko 
ło Sportowe "Stal" w Gorzy­
cach zorganizowało spartakiadę 
zakładową . Uroczystego otwar­
cia tej Imprezy, która rozpoczę­
ła się w dniu II czerwca doko­
nał przewodniczący rady za·kła­
dowej tow. Bolesław Grzegor­
czyk. 

Na całośĆ spartakllldy z:łotyły 
al~ następujące konkurencje: 
lekkoatletyka, strzelectwo, szer­
mierka, wyścigi kolarskie, PIŁka 
siatkowa, plika noina, pływanie 
I kOszykówka. W spartakiadzie 
uczestniczą pracownicy tamtej­
szych zakładów. Przewodniczą­
cym komitetu organizacyjnego 
jest tow. Józef Piotrowski, któ­
remu pomagają Józef Worek, 
Stanisław Jakubowski, Celestyn 
Bągal. Jan Katmlerczak, Henryk 
Wącławski. Władysław Malczew 
ski oraz Instrukwr koła ljolub. 
Z akOl'lczenie spartakiady prze­
widziano na dzień 22 lipca. WS'tY 
stkle wydZiały walczą o puchar 
Ufundowany przez dyrekcję za­
kładu. 

w rozgrywkach piłki siatko­
wej I miejsce zaj~ła drużyna 
kierownika Kotowicza. 

Mecz PoIska - Bułgaria 1 przy 
ł!owwanla do niego zajllł nam 
tyle czasu, że na chwllę za.po­
mnlellśmy zupełDle o toczącym 
Blę współzaWOdnictwie festiwa­
lowym, o tym, że na klapach 
wielu młodych chłopców wid­
nieją już sportowe odznaki fe­
stiwalowe. 
Skończył się meoz, zacierają 

alę wrażenia a tym czasem 'mu­
simy przystąpiĆ do dalszych 
pr-zygotowań festiwalowych . 

W dniu 19 czerwca na boisku 
aportowym w Furmanach zorga­
nizowany zostal przedtesMwalo­
wy festyn młodzieży połączony 
z zawodami lekkoatletycznymi, 
w których brali udział m. Inn. 
sportowcy z Sobowa, pllchowa I 
Wlelows!. Ogólem na starcie sta­
nęlo 90 zaWOdnikÓW. którzy co­
raz więcej zaczynają intereso­
wać się sportem w pow. tarno­
brze~kim. czego dowodem, że w 
miesiącu czel'V\!CU wpłynęło do 
rady powlawwej ' LZS 120 de­
klaracji nowowstępuj'lcych do 
kół LZS. 
Należy nadmiel)IĆ, te wieś 

Furmany pierwszy raz byla 
gospodarzem takiej imprezy. 
która zg'romadzlla około tysiąca 

mIesZkańców tej 1 okollcznych 
w51. Starsi podzlv.1ali szlache­
tną walkę swych córek i sy­
nów. Podobało im się to wszyst­
ko. nic więc dziwnego, że sami 
postanowili zdobyć sportową 
odzr.akę festiwalową. postanowi 
1! oni udowodnić. że nie są gorsi 
od młodych. 

Podczas gromadzkiej sparta­
kiady zdobyto 46 oóznak oraz 
240 norm na odznakę SPO. 

A oto niektóre wyniki: W bie­
gu na 60 m najlepszy czas uzy­
skal Ste-tan Duma - 7,9. W sko 
ku wzwyż Józef Trzech - zyskał 
HO cm, a J€>zef KObylarz w sko­
ku w dal 5,40. W pchnięciu ku­
lą naj lepszy rezultat uzyskał 
Kazimierz Staiowiec - 10 m . 
Józef Pikus rzuci I najdalej 
piŁką palantową - 51 m . 

Po spartakiadzie rozegrany 
został mecz plIkarski pomiędzy 
LZS Sobów a LZS Wielowieś. 
zakończony wynikiem 4 :1 dla 
Wlelowsi. 

Wszystkie LZS-y pow. sanoc­
kiego żywo Interesują się festi­
walem. Ich członkowie podjęli 
szereg cennych zobowiązań. 

Tak np. sportowcy z Tylawy 
DoJnej zobowlązal1 się zorgani­
zować wieczornicę oraz załotyć 
poletka doświadczalne I wyko­
nać podarki dla kolegów z NRD 
l Czechosłowacji, którzy wezmą 
udział w Festiwalu. W pow. 
sano,,!<im zorganizowano do tej 
pory 20 fest.yn ów mlodzleżowych 
połączonych z gromadzkimi za­
wodami lekkoatletycznymi I 
strzeleckimi, w których to ucze 
atnlczyło ponad 2 tys. mlodych I 
chłopców 1 dzlewoząt. 

'vV kore, pondcncY.inych li­
ceach ogólnokształ cą cych u­
czy się tysiąc lud zi. W reku 
bie=~ ~ym L: ~·: :) ,~~ c2ylc ~ l_cea 

150 absolwentów. w stosun­
ku do 100 w roku ub iegłym. 
W przyszłym rok u przewidu 
je s'ę -,vzrost do 1.200 u­
czniów. 

Procent odpadu w tych li­
ceach jest stosun kowo dt.: źy, 
ponieważ nie wszys tkie jesz 
cze zakłady pracy otaczają 
destateczną opieką ludzi, pod 
noszących swoje kv.:alifika · 
c.ie zawodowe w trudnych 
częstokroć warunkach. 

Sieć szkolenia koresponden 
cyjnego daje duże możliwo­
ści zdobvcia il Wil r\ Sll S)1 0 łe ~z ­
nego wszystkim ludziom pra 
cy. 

Ogłoszenia drobne 

Kupn!) 

KUPIĘ dom m'lrowany jed­
norodzinny lub większy w 
Rzeszo'vie (bez pośrednic­
twa). Oferty: Biuro Ogłoszeń 
- Rzeszów, ul. GalęzowskiG 
go. G-lOg 

Zawiadomienie 

ZAMÓWIENIA 
na 

REKLAMĘ KINO W 
(wyśwIetlanie przeźroczy, f11my propagandowe krótko­

metratowe Itp.) 

prz.,''''~le UJłl1ącznie 

BIURO UGŁOSZEM I REKLAM RSW JI~RASA" 
ltZESZOW, Gałęzowskiego, tel 18-52. 

... 
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De~esza premiera 

Indii Nehru 
Z obrad Swiatowego Zgromadzenia Motorzysta ze statku «Prezydent Gntłwald» 

Przedstawicieli Sił Pokoju Marian Łączkowiak powrócił do kraju 
do przewodnicżącego 

Rady Ministrów ZSRR 

fł. A. Bułganina 
MOSKWA (PAP). Agencja 

T ASS opublikowała tekst de 
peszy wysłanej przez premie 
ra Nehru 25 bm. z Warsza­
wy do przewodniczącego Ra­
dy Ministrów ZSRR N. A. 
Bułganina. 

Do Przewoc3nłcząeego 
Rady Ministrów ZSRJJ 
.Jego El~scelencjl 
N. A. BUŁGANINA 

Moskwa 

Po zakończeniu wizyty w 
Zwiazku Radzieckim prag­
nąłbym przekazać Panu wy­
razy szczerej wdzięczności 
za wszystkie względy, życz­
liwość i gościnność. okazane 
mi przez Waszą Ekscelencję 
i Jego kolegów. Pragnąłbym 
również zapewnić Pana, że 
byłem głęboko wzruszony ży 
wiołową manifestacją miłoś­
ci przejawiane.i przez naród 
radziecki wszedzie tam. gdzie 
się zjawiałem. Miejscowości, 
które zwiedziłem oraz ludzi, 
z którymi się spotykałem. za 
chowam na zawsze w 'pa­
mięci. Jeśli wizyta moja przy 
czyniła się do głębszego zro­
zumienia przez nas naszych 
punktów widzenia i do na­
szej przyjaźni oraz do naszej 
niezłomnej woli działania na 
rzecz dobra ogólnego - bę­
dzie to dla. mnie dostateczną I 
nagrodą . 

Oczekuję spotkania z pa-j 
nem w Indiach. 

Jawaharlal Nehru 

HELSINKI (PAP) . W dniu 
27 czerwca na pop')łudnio­
wym posiedzeniu plenarnym 
Swiatowego Zgrom<ldzeniR 
Przedstawicieli Sil Pokoju 
przemawiali kolejno M 
Shtyl1a (Albania). delegat 
Hiszpanii Ruis-Peinaio. Gar 
par Spoor (Holandia), b . u­
czestnik ruchu .oporu, Ali 
Bumendżel (Alger). 
Następnie zabiera głm 

Pierre Cot (Francja) Zebra­
nI słuchają z wielkim zainte­
resowaniem przemówienia te 
go wybitnego działacza ru­
chu pokoju. Pierre Cot po­
święca swe przemówienie 
przede wszystkim pl'0blemo­
wi bezpieczeństwa Europy w 
łączności z problemem nie­
mieckim. a mianowicie spra­
wie z.iednoczenia Niemiec i 

Rokowania 
radziecko -;apnńskie 

w ' Londynie 
LONDYN (PAP). Opubliko 

wano tu następujący wspól­
ny komunikat o radziecko­
japońskich rokowaniach: 

Na posiedzeniu, które od­
było się 28 bm., kontynuowa I 
na była wymiana poglądów 
między przedstawicielem 
ZSRR - J. A. Malikiem a 
przedstawicielem Japonii -
Matsurnoto na temat norma­
lizacji stosunk6w radziecko­
japońskich. Następne posie­
dzenie ~aczono na 5 lip": 
ca. .-

Odpowiedzi Oullesa na konferencji 
prasowej w Departamencie Stanu ,'. USA 

NOWY JORK (PAP). Na 
kolejnej konferencji praso­
wej w Departamencie Sta­
nu USA, DuBes odpowiadał 
na pytania korespondent6w, 
dotyczące radzieckich propo 
zycji w sprawie redukcji 
zbrojeń. 

Jak donosi agencja United 
Press, Dulles oświadczył, iż 
propozycja ogrśniczenla zbro 
jeń "stwarza pewną nadzie­
ję", jeżeli można będzie zna 
leźć sposób zmniejszenia cię­
żarów zbrojeń w Europie. U­
trzymywał on jednak, iż mo­
żliwości te nie mogą być ja­
koby zrealizowane na kimfe­
reneji szefów rząd6w czte­
rech mocarstw w Genewie. 

Odpowi adając na i·nne pyta 
nie Dulles stwierdził, że sta 
ny Zjednoczone nie wyklu­
czają możliwości bezpośred­
nich dwustronnych rokowań 
z Chinami na tematy, kt6re 
nie dotyczą bezpośrednio 
"rządu Formozy", lecz że te-

go rodzaju rokowania nie bę 
dą oznaczały uznania rządu 
pekińskiego. 

W odpowiedzi na pytania 
korespondent6w na temat 
incydentu z samolotem ame­
rykańskim w strefie Cieśni­
ny Beringa, Dulles oświad­
czył, iż żałuje, że incydent 
ten się wydarzył, lecz "nie są 
dzi, że był on celowo wywo­
łany". 

VVskazując na oświadcze­
nie radzieckie na temat In­
cydentu Dulles powiedział: 
"W związku z tym należy 
mieć nadzieję, . iż konferen­
cja genewska może się roz­
począć w mniemaniu, że 
wszyscy czterej jej uczestni­
cy pragną trwałego pokoju". 

Dulles dodał, że zawsze 1st 
nieje możliwość popełnienia 
błędu w okieśleniu miejsca, 
w jakim samolot się znajdu­
je. Utrzymywał on jednak, 
że samolot amerykański nie 
naruszył granicy obszaru po­
wle~nego ZSRR. 

nad 

Debata w Bundestagu 
projektem ustawy o ,.ochotnikach-

BERLIN (PAP). W Bunde. 
tagu rozpoczęła się 27 bm. 
debata nad projektem usta­
wy o "ochotnikach" do armii 
zachodnio-niemieckiej, two­
rzonej zgodnie z układami pa 
ryskimi. Podczas debaty w 
imieniu rządu wystąpił mi­
nister wojny Blank, kt6ry o­
mówił cały kompleks ustaw 
wojskowych, jakie mają być 
wprowadzone w Niemczech 
zachodnich. 

Bundestagu i przed konfe­
rencją szef6w rządów czte­
rech mocarstw w Genewie. 

kwestii środków, jakie nale­
ży zastosować, by zapob :ec 
odrodzeniu militaryzmu . nie­
mieckiego. 
Następnie odczytano krót­

kie oświadczenie poświęcone 
uczczeniu proklamowania 5 
zasad pokojowego współis~­
n 'enla przez premiera Chin­
.kiej Republiki Ludowej -­
ClOU En-laia i prem,era Re­
publiki Indyjskiej Jawahar­
lala Nehru. 

* :;. * 
HELSINKI (PAP). W dniu 

28 czerwca na popołudnio­
wym posiedzeniu ple.narnym 
Sw:atowego Zgromadzenia 
Przedstawicieli Sił Pokoju, 
które odbywało się pod prze 
wodnictwem delegata Wiel­
kiej Brytanii D. N. Prltta, 
przemawiał m. in. przewod­
niczący Rady Narodowości 
Rady Najwyższej ZSRR W. 
Łacis (Łotewska SRR). 

Z głęboką uwagą - ośwlad 
czył W. Łacis - wysłucha­
łem przemówień przPdstawi­
cieli wielu kiajów i naro­
dów, przedstawicieli r6żny::h 
poglądów politycznych i filo 
zoficznych, przedstawiciel; 
różnych wyznań. We wszyst­
kich tych przemówienIach 
dawała się odczuć troska o 
przyszłość ludzkości, dawało 
się odczuć dążenie do utrzy­
mania pokoju na całym św:e 
cie, do zapobieżenia WOjnie, 
brzmiało potępIenie przygo­
towań do wojny atomowej i 
wodorowej. 

Słuchając przem6wień 
przedstawicieli wszystkich 
krajÓw kuli ziemskiej nabra 
liśmy większego jeszcze prze­
konania, że pokój będzIe u­
trzymany i utrwalony. 

W zakończeniu W. Łacis 
oświadczył: 

Obrady i uchwały Swlato­
wego Zgromadzenia Przedsta 
wicieli Sił Pokoju w Helsin­
kach będą nIewątpliwie sta­
nowiły wielki wkład do za­
pewnienia trWałego pokoju I 
zacieśnienia pokojowej wspól 
pracy wszystkich narodów 
świata. 
Następnie zabrał głos prze 

wodniczący delegacji hindu­
skiej, Kosambi, który przy­
pomniał, że w ' dniu 28 czerw 
ea przypada pierwsza roczni 
ca proklamowania przez pre 
miera Ind!! J. Nehru i pre­
miera Chińskiej Republiki 
Ludowej Czou En-Iaia pięciu 
zasad pokojowego współist­
nienia. Kosambl odczytał 

Przem6wlenie Duclos 
na wiecu w Vimy 

PARYZ (PAP). Sekretarz 
KC Francuskiej Partii Ko­
munistycDlej Jacques DucIos 
wygłosił przemówienie w 
Vhny (departament Pas-de­
Calais) na wiecu zorganizo­
wanym przez federację par­
tii komunistycznej tego de­
partamentu. 
Jacąues DucIos wezwał do 

umocnienia jedności działa­
nia komunistów i socjali­
stów. "Należy - powiedział 
- prowadzić walkę o chleb 
1 w obronie szkoły świeckiej, 
walkę o to, aby nie dopuścić 
do nowej wojny, przeciw­
działać militaryzacji Niemiec 
zachodnich, położyć kres re­
presjom w Algerze ... Trzeba 
zjednoczyć się w walce o lep 
szą przyszłość, która należy 
do klasy robotniczej, do so­
cjalizmu". 

tekst wspólnej deklara­
cji obu premier6w, któ­
rą delegaci powitali huczny­
mi oklaskami. 

Z kolei przemawiał prze­
wodniczący delegacji kolum­
bijskiej, Diego Mentana. 

Następnie przemawiali: de­
legatka Kuby Marta Freida, 
sekretarz generalny Zrzesze­
nia Zwiążków Zawodowych 
Sudanu francuskiego Abdul­
la Diano, delegat Egiptu -
Ibrahim Raszad. delegat Bra 
zylii, generał Buxbaum. 

Represfe za udział 

W obradach ŚWlatoweeo 
Zgronladzenia Sił Pokoiu 

RZYM (PAP). Kierownic­
two Partii Chrześcijańsko­
Demokratycznej podało do 
wiadomości, że wobec Um­
berto Zappulll'ego, członka 
komitetu wykonawczego mło 
dzieżowej organizacji tej par 
tii, zastosowano sankcje par­
tyjne i zakazano mu wystę­
pować w imieniu partii. 

Zappulli znajduje się obec 
nie w Helsin1mch, gdzie bie­
rze udział w obradach Swia- I 
towego Zgromadzenia Sił Po 
koju. W dniu 26 czerwca wy I 
głosił on przem6wienie na 
zgromadzeniu. 

GDYNIA (PAP). Do Gdyni Marian Łączkowiak nie za 
powróci! motorzysta Marian łamał się. - "VVierzyłem -
Łączkowiak, członek załogi inówi! on - że w kraju cze-
statku "Prezydent Gottwald" . kają na mój powrót. Po wyj 
Łączkowiak po zwolnieniu z ściu ze szpitala otoczyli mnie 
niewoli czangkaiszekowskiei, serdeczną opieką przedsta .. 
zachorował w samolocie w wiciele ambasady radzIec-
drodze z Taiwanu do kraju. kiej w Bangkoku. W drodze 
W Bangkoku wprost z 10t- powrotnej, na lotniskach: 
niska przewieziono go do Karachi, Rzymie, Genewie 
szpitala, gdzie poddany zo- i Kopenhadze, witali mnie 
stał dwukrotnej operacji żo- przedstawiciele polskich pla 
łądka. Powodem choroby - cówek dyplomatycznych; j~ 
jak stwierdziło konsylium le stem szczęśliwy, że zn6w je-
karskie - były schorzenia stem w krajU wśród SWOiCD 
wynikłe głównie ze złego od- i bliskich". 
żywi ania w czasie pobytu na Marian Łączkowiak po ()oo 

Taiwanie. ' peracjach czuje się dobrze, 
Dla Mariana Łączkowiaka lecz konieczne jest dla niego 

zwolnienie z niewoli na Tai- dalsze leczenie sanatoryjne. 
wanie nie zakończyło walki W związku z tym w najbliż-
o powrót do kraju, ostatnim szych dniach wyjedzie on do 
etapem tej walki był szpi- Krynicy. 
tal w Bangkoku. Chcąc wy-
korzystać jego odosobnienie 
nie dawano mu chwili spo­
koju i używano wszelkich 
możllwych sposob6w, aby 
zdradził ojczyznę. 

- "Zjawiali się u mnie -
oświadczył Łączkowiak dzien 
nikarzowi P AP - różni a­
genci, głównie "duchowni" 
z sekty "Swiadkowie Jeho­
wy". Dawali mi do czytania 
miejscowe gazety. Gazety te 
donOSiły, że marynarze z M/S 
"Prezydent Gottwald", kt6-
rzy powrócili do kraju zo­
stali uwięzieni, "radzono" 
mi, abym podpisał prośbę o 
azyl i wyjechał do USA". 

Prezydent Tito 
uda się z wizyłq 

do Związku Radzieckiego 
BELGRAD (pAP). Agen­

cja Jugopress donosi: 
Jak stwierdzają w ~ac~ 

dobrze poinforrnowllJlY(:h, 
przedstawiciele Związku Ra .. 
dzieckiego podczM niedaw­
nych rozm6w jugosłowiań .. 
sko-radzieckich zaprosili pr. 
zydenta J. Broz-Tito do od­
'wiedzenia ZSRR. Prezydent 
Tito przyj ął to zaproszeni .. 

Wywiad ministra Popowicza udzielony 
komentatorowi rozgłośni amerykańskiej 

BELGRAD (PAP). Jak do­
nosi korespondent agencji 
Tanjug z San Francisco, se­
kretarz stanu do spraw za­
granicznych Jugosławii Po­
powicz udzielił odpowiedz! 
na szereg pytań komentato­
ra "ArneriCan Broadcastlng 
Co" Wintera. 

PYTANIE: Czy w wyniku 
wizyty przedstawicieli radzie 
ckich w pana kraju; przewi­
dywane są ja.kieś zmiany w 
polityce za:granicinej Jugo­
sławii? 

ODPOWIEDZ: Za<lne zmia 
ny nie są potrzebne. Jeśli 
chodzi o nas, konferencja w 
Belgradzie była realizacją za 
sad naszej polityki 1:agrani­
cmej zmierzającej . do utrwa 
lenia pokoju i dobrych sto­
.c;unków ze wszystkimi kraja 
mi, które tego pragną. Roz-
mowy radziecko·jugosłowiań 
skie - podobnie jak i koń 
cQwa deklaracja - były nie­
wątpliwie :ważnym. wkładem 
do sprawy utrwalenia pO­
wszechnego pokoju. 

PYTANIE: Czy nie sądzi 
pan, że radzieckie usprawie­
dliwienie się wobec prezy­
denta Tito, mImo jego od­
chylenia od linii Moskwy, 
może przyczynić się do roz­
woju niepodległości w ujarz­
mionych kraj ach Europy 
wschodniej? 

ODPOWIEDZ: Sączę, :te 
wewnętrzny ·rozw6j państw 
Europy wschodniej, jak r6w 
nież wszystkich innych 
państw, jest i powinien byc 
Ich sprawą weWnętrzną· 

PYTANIE: Według powsze 
chnie panującej opinii, poli­
tyka radzIecka zmierza do I 
utworzenIa neutralnych 
państw w Europie środko­
wej . Oczekuje się, iż kanc1e-1 
rzowl Adenauerowi, gdy 
prz.ybędzie on do Moskwy, za 

proponuje się neutralność I 
wzamlan za zjednoczenie Nie 
miec. Czy Jugosławia nie b<: 
dzie się czuła mniej bezpie­
czna, jeżeli propozycja taka 
zostanie przyjęta i wojskom 
amerykańskim zaproponuje 
się opuszczenie terytorium 
NIemiec? 

ODPOWIEDZ : Wolę inter­
pretować politykę mego wła 
snego kraju, a nie polityką 
innych państw, zwłaszcza w 
odpowiedzi na tak hipotety· 
czne pytanie. Nie uważam 

jednak, by ta hipotetyczna 
propozycja mogła być przy­
jęta, a tym bardziej, by taki 
pla·n mógł być zrealizowany. 
Naszym zdaniem jednak, Ju­
gosławia, tak samo lak inne 
kraje, będzie się czuła bar­
dziej bezpieczna, jeżeli dzIę­
ki wzajemnym wysiłkom sto 
sunkl między krajamI ulegn"l 
poprawie i pokój zostanie za 
gwarantowany. 

PYTANIE: Czy JugOSławia 
jest krajem komunistycz-
nym? . 

ODPOVVIEDZ: Sądzę, że 0-

be<:nle wszystkim powinne 
być wiadomo, jakiego rodza­
ju krajem jest Jugosławia. 
Ponieważ jednak zadał pan 
to pytanie, gotów jestem na 
nie odpowiedzieć. 
Jugosławia jest kraJem nie 

zależnym i równouprawnio­
nym członkiem Organizacji 
Narod6w Zjednoczonych. Na 
r6d jugosłowiański z własnej 
woli, zgodnie ze swym pra­
wem, postanowił rozwija.ć 
sw6j kraj ja·ko kraj socjali­
styczny i, jeśli to panu bar­
dziej odpowiada, jako kraj 
komunistyczny. CzynI on to 
na swój własny sposób 
Chciałbym jeszcze dodać, że 
nie jesteśmy skłonni dzieli(" 
reżimy, a tym bardziej kraje 
na przykład na kapitalistycz 

ne 1 lromunlriyc:me. Teeo ~. 
dzaju uproszczona kluytSka 
cj a za pomocą etyktetek, któ 
rym różni ludzie nadaj, r6ł 
ne znaczenie, nie pozwala na 
słuszną Interpretaeję lub OOa 
rakterystykę całej złożooMo1 
ł różnic systemów społecz­
nych istniejących na ~ 
cie. VV szczeg6lności nIe 1ł" 
znajel""Y takiego podej~ 
jeśli oznacza ().no, te trwałe 
pokojowe Współistnienie 1 
współpraca sa między nimi 
niemQżl!we. 

Sytuacja 
w Wietnamie 
południowym 

LONDYN (PAP). Jak i!~ 
nosi z Saigonu korespondent 
agencji Reutera, wojska pre­
miera Ngo Dinh Diema pro­
wadzą ofensywę przeciwko 
oddzia]om sekty Hoa HaGo 
którymi kieruje gen. Bacut. 
Działania wojenne prowadza 
ne są na pograniczu Kam­
bodży. 

Korespondent podaje ró...., 
niei, że w Sajgonie nie usta 
ją zamachy terrorystyczne 
dokonywane przez członk6w 
sekt Hoa Mao i Blnh Xuyen. 
W nocy na 28 bm. grupa 
członków Hoa Mao zaatako­
wała siedzibę ministra spraw 
zagranicznych w rządzie 
Ngo Di·nh Diema - Vu Van 
Mau, obrzucając ją granata­
mi. Tejże nocy nieznani 
sprawcy dokonali rewizji w 
mieszkaniu 4 urzędniczek a­
merykańskich, zatrudnia.. 
nych w ambasadzie USA. 

Te .... o .. W Ałgerze 

--------------------------.ł----------------------~--Agencja ADN podaje, że 
Blank wezwał Bundestag, a­
by "możliwie jak najszyb­
ciej zrealizować układy pa­
ryskie", tzn. uchwalić usta­
wę o .. ochotnika~h" przed 
rozpoczęciem ferii letnich 

Blank oświadczył, że kie­
rownictwo strategiczne for­
mowanej armii zachodnio­
niemieckiej znajdować się 
będzie w rękach dowództwa 
sił zbrojnych bloku północ­
no-atlantyckiego (NATO) . Mi 
nister wojny zakomuniko­
wał, iż rząd przeciwny jest 
temu, by prezydent sprawo­
wał dowództwo naczelne, 
mimo że "Wolna Partia De­
mokratyczna" (druga co do ;-------------e 
wielkości zachodnio-niemiec- . Ze świata e;'-------~ 

PARYZ (PAP). Przed try­
bunałem wojskowym w Al­
gerze stanęło dnia 27 bm. Ul 
Algerczyków oskarżonych o 
"podpalenia i zabójstwa". O­
skarżonych bronili adwokaci 

Działania lotnictwa 
Chin Ludowych 

PEKIN .(PAP) Jak donosi 
Agencia Nowych Chin, w dniu 
27 czerwca samoloty patrolowe 
ar",il ludowo-wyzwoleńczej na­
potkał" w pobliżu wyspy Ta­
e zen dwa myśliwce czsng­
kalszekowskie typu "F-84" . W 
wy!1 lk u walki. jaka się wywią­
za!a, jeden z samolotów czang­
ka iszekowskich został z~trze­
lony, a drugi uszkodzony. 

W tym samym dniu Inny czang­
kaiszekowskl samolot wojSkO­
wy został uszkodzony w rejonie 
wyspy Matsu 1 musiał wod.ować 
przymusowo W \)Oblitu Wl'apy 
Tungczuan. 

ka partia rządowa) niejedno 
krotnie występowała z takim 
żądaniem. 

Prasa zachodnio-niemiec­
ka coraz częściej informuje 
o narastaniu ' rozbleiności w 
łonie koalicji rządowej w 
kwestii utworzenia armii. Z 
krytyką rządu występują 
m. in. przedstawiciele Wol­
nej Partii Demokratycznej 
oraz bloku ogólnoniemiec­
kiego. 

Przedstawiciele partii so­
cjaldemokratyc$ej w Bun­
destagu wypowiedzieli się 
przeciwko uchwaleniu usta­
wy o "ochotnikach" i i.nnych 
ustaw ' wojskowych, uważa­
jąc, źe stanowią. one poważ­
ną przeszkodę ;ta drodze do 
zjednoczenia Niemiec. 

NOWY JORK 8.500 robotników France Presse, na Jednej z dróg 
zastrajkowało w zakladach kon- prowadzących przez Lasek Buloń 
cernu samQchodowego "GeneraI ski wojskowa <;iętar6wka ame~ 
Motors"'. 7.500 robotników za- rykańska wpadła na samochód 
strajkowało w zakładach kon- osobowy. ·Wypadek spowodował 
cernu samochOdowego "Chry- śmierć czterech osób. Są to oby 
aler"' . Zwi~zek Zawodowy Ro- ' watele lrańsc.y . 
botnlków Pn:emysłu Metalurgie 
czneg9 zagroz!!, te jeśl1 kh~row- TOKIO Według doniesień agen 
nlctwo koncernu "Inland Steel cH Kyodo Cusin, w wyniku u­
Carp"' nie zgodzi się na popra- lewnychdeszczów w północnej 
wę warunków bytu !J\vych pra- J I' ś Jo. 
cownlków, to 800 tys. robotni- aponl poniosło mler" 9 osób 
ków największych stalowni USA I zaginęło 5. Blisko 21 tys. do-
pn:yYtąpl do strajku. mów znalazło lri.ę pod wodl!. U-

• • • lewy zniszczyły pola ryżowe. . . . 
PARVZ Agencja France Pre.sBe 

donosi z AntwerpU, że wskutek 
zastrajkowania 16 tysięcy do­
kerów w tym porcie, cały ruch 
pasaterski I towarowy zostal 
sparaUźowany. Ani jeden statek 
w porcie antwerpskim nie jest 
załadowywanv lub llOzladowy­
wany. 

• • 
PĄKYZ Jak podaje agencja 

BERLIN Ja·k podaje dziennik 
"Fre)es Volk", boński minister 
gospodarki Luebke oznajm!!; I~ 
włajze zachodnio-nJ.emieckle po­
stanowiły podnieść cenę masła. 
W Hamburgu wzrosła cena mle­
ka I opłata Z8 gaz I wodę. Wła­
dze zachodniego BerUna posta­
nowiły podnieść cen,! węgla . .. . '" 

PEKIlf Agencja Nawyeh Chin 

podaje. te samoloty czangkalsze 
kowskle narusza.1ą obszar po­
wietrzny Chin Ludowych. W 
dniach 23 I 24 czerwca artyleria 
przeciwlotnicza armil ludowo­
wyzwoleńczeJ zestrzeliła w rejo­
nie Fuczou (prowincja Fuklen) 
dwa samoloty czangkalszekow­
skie "F-33" oraz "F .. a4". 

NOWY JORK Stan Nebraska 
nawiedził potężny hu.ragan, któ­
ry spowodował dute znl.szczenla 
I oflary w ludziach. Według do­
tYChczasowych doniesień , 2 oso­
by poniosły śmierć, l zagin<:ła, 
75 jest rannych. 

PARY2 We Francji powstał 
Krajowy Komitet Przygotowaw 
czy do Swlatowego Kongresu 
Matek w Obronie Dzieci. Jak 
wiadomo. kongres ten odbędzie 
alę w Lozannie w dniach od 7 
do 10 lipca • ' 

(PAP) 

. paryscy i algerscy. 
Mimo iż oskarżeni zaprz~ 

czyli zarzucanym im prze­
stępstwom oraz stwierdzili, 
że w toku śledztwa byli tor­
turowani, mimo iż trybunał 
nie zdołał przedstawić żadne 
go dowodu ich w(.ny, sześciu 
spośród nich zostało skaza­
nych na śmierć, trzech na do 
żywotnie ciężkie roboty, 
dwóch na 20 lat wiezienia. 
Czterech zostało zwolni o:. 
nych. 

"Humanite" vJystępuje 0-
stro przeciw terrorowi kolo­
nizatorów i demaskuje sze­
reg prqwokacji organizowa_ 
nych przez pólicję w Al~ 
rze i Maroku w celu uzys­
kalTlia pretekstu 00 akdi re­
pre6yjillYC& 
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